ualieży nadsyłać 


Ministerialny 


dacji: Kraków mi. Orzeszkowe 7. 
«0 czekowe P K. O. w Krakowie 400.630 
Wydawnicze) „NOWY DZIENNIK”. 


wprost do Administrach. 
„esłane redakcji ale będą uwzględnione. 
ale zwraca. Za iuserśly redakcja nie odpowiada. 


„my przyjmuje od godz. 12 do I w południe 


[ójeki rozwiązania kwesti 


We. 341 


mieszkaniowej 


Kraków, 23 grudnia 
Pomimo wielu prób rozwiązania kwestp 


: 46.000 nowych izb rocznie, licząc koszt budo- 


mieszkaniowej stan iej sprawy w Poisce jest ; 


eugle jeszcze rozpaczliwy. Porównując bo- 
wiem cylry deficytu mieszkaniowego — w 


wy jednej izby na 4,000 zł. 
Osoby korzystające z tego kredytu musiały 
by się zobowiązać do wynajmowania pomie- 


i szczeń w domach nowowybudowanych za po 


Warszawie około 400.000 izb, w Łodzi okoio : 


250.000 a w całej Polsce conajmn ej 1.500,000 
izb -— z tem, co dotychczas w ostatnich 4-ech 
latach wybudowano, ti. zaledwie 10,244 izb 
mieszkalnych, dochodzimy do wniosku. ze 
wyn'ki osiagnięte w kierunku ożywienia ru 
chu budowlenego są dotychczas znikomą. 
Spodziewano się początkowo, że dzi;ki pv- 
życzce stabilizacyjnej możl*wem będzie zaint- 
cjowanie ruchu budowlanego na wielkq ska 


du na zastrzeżenia odnośnego konsorcium ban 
kowego nie może być obrócona na ten cel ja- 
ko konsumpcyjny. Wobec tego wystąpiło obu. 
en'e Ministerstwo Robót Publicznych z nowym 
projektem, mającym zesadniczo uregulować i 
oprzeć na realnych podstawach kwestję roa. 
budowy. 

Projekt ten dąży du rozwiązania tej sprawy 
przez: 1) obniżenie kosztów budowy i 2) uru- 


chomienie tańszego i większego kredytu na, 


ten cel, Obniżen e kosztów budowy chce pro- 
jekt ten osiągnać przez oddzrwvanie na cele bu 
dowlane gruntów państwowych į gminnych 
po cen e 20 do 30 procent szacunku przedwo- 
jennego, nadto przez masową produkcję do- 


t 
i 


mów jednego typu, normalizację poszczegól- | 


nych materjałów (w pierwszym rzędzie stolar 
szczvzny) następnie przez zaprowadzenie ulgo 
wych taryf przewozowych į przez zakładanie 
przez gminy miejsk e cegielni i cementuwnt. 

W ten sposób pragnie Min'sterstwo robót pu 
blicznych obniżyć koszta budowy do 75 proc. 
kosztów przedwojennych. 

Kredyt na budowę miałby być 


1 


stworzony : 


w ten sposób, że do podalku od nierurbomo- : 


ści, który w roku 1928 wynosić będzie 7 proc. 


dochodu brutto z domu, miasta będą pobierać ; 
zamiast obecnego dodatku komunalnego wyno - 
szącego przeciętnie 50 proc. podatku państwo- . 


wego dodatek ten w wysokości 300 procent po 
datku państwowego, czyli, że podatek ten łą- 
cznie z dodatkiem wynosiłby 28 proc, całko- 
w'tego dochodu brutto z domu. Miałby on bye 
polferany w tej wysokości od 1 kwietnia 1928, 
z potrąceniem jednakże kwot przypadających 
od mieszkań jednoizbowych oraz od mieszkań, 
zajętych przez bezrobotnych, niepłacących ko 
mornego. Z iego źródla spodziewa się Minister 
stwo robót publicznych uzyskać rocznie 90 mt 
ljonów złotych, łącznie zaś z dotacją państwo 
wą ; podatkiem od lokali około 185 mił, zło- 
tych. Suma ta miałaby być użytą na u'lz'ela- 
nie pożyczek budowlanych niskoprocentowych 
(1 do 3 procent) na drugą hipotekę do wyso- 
kości 50 proc. kosztów budowy, Licząc na to, 
że na pierwszą hipotekę możnaby uzyskać na 
9 proc. kap tał prywatny w sumie około 70 m 
ljonów złotych, przewiduje projekt budowę 


średnictwem gminy, przyczem  Magistraty 
miałyby określać wysokuść czynszów i to w 
ten sposób, by czynsze te nie przekraczały po- 
beranych na podstawie usiewy o ochronie lo 
katorów czynszów lub conajwyżej przekracza 
ly je o 20 procent, 

Projekt powyższy próbuje ruszyć wreszcie 
z maitwego punktu kwestię budowlaną, jednak 
że realiość jazu założeń i przewidywań jest 
mocno wątpliwą. Przedewszystkiem mylnem 


" > wydaje się przypuszczenie, że możliwetn bę- 
lę. Okazało się jednek, że pożyczka ta zc wzgię ' 4 z 


dzie obniżen'e kosżtów budowy do 75% kosz- 
tów przedwojennych. Faktem jest, że już obec- 
nie koszta budowy są wyższe, nóż przeu wojną, 
a nie ulega wątpliwości, że w razie żaistnienia 


Prenumerata; w Krakowie i prowincji mies, ZŁ 500 kwart, ZŁ 1500 


$ 
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ostrzejszego ruchu budowlanego musiałyby one i 


znacznie jeszcze się podnieść. Dowodem tego 
jest choćby obecne podrożenie materiałów bu 
dowlanych i robocizny, mimo że ruch budowla 
ny cokolwiek tylko się ożywił. W Niemczech, 


! na których wzoruje się projekt Min. R. P., ko- 


szta budowy wynoszą 160 proc. kosztów 
rzedwojennych, choć i tam próbowano podab 
nych środków, żak je przewiduje projekt. W 
szczególności niewiele się mężna spodziewać 
z obniżenia ceny za place budowlane, gdyż 
grunty państwowe i samorządowe z reguły 
znaidują się na peryferiach miasta i aby umożli 
wić na nich budowę. trzebaby było przeprowa 
dzić kósztowne inwestycje (kanalizacja, bruki, 
komunikacja z centrum miasta, regulacja ulic, 
oświetlanie itd. Wszystkie te koszta łącznie 
wynosić będą conajmniej tyla, ile skorzystają 
budujący na niższej cenie placu. Zreszta war- 
tąść placu w stosunku do ogólnych kosztów 
budowy wynosi przeciętnie nie więcej, niż 10 
procent, tak, iż zysk ten w najlepszym razie 
wynosiłby tyko 8 procent. Jeszcze mniej spo- 
dzięwać się można po normalizacji budowy do 
mów, (co wymaga przedewszystkiem normali 
zacji maszyn w przedsiębiorstwach, wytwarza 
jących materjały budowlane) | po zakładaniu 
przez miasta własnych cegielni i cementowni, 
co przecież nie zawsze jest możliwe, wymaga 
znacznych wkładów i nię daje bynajmniej gwa 
rancji, że  materjały z tych przedsiębiorstw 
miejskich będą tańsze. Przyjmując nawet, że 
znajdą się istotnie prywatni kapitaliśc, którzy 
dadzą na budowę kapitały po 9 procent, na co 
obecnie trudno liczyć, to okaże się, że czynsz, 
jakiegoby mńsieli żądać budujący dla zapewnie 
ma amortyzacji i oprocentowania włożonego 
kapitału, musiałby wynosić od jednej izby 50 
do 60 złotych miesięcznie, a zatem nie o 20 
procent więcej. niż w starych domach, jak to 
optymistycznie przewiduje projekt, lecz o 200 
do 300 procent więcej! Trudno zatem przypu- 
szczać, by ktoś podjął się na tych warunkach 
budować. skoro musiałby się zobowiązać do 
przyjmowania czynszów ustalonych przez Ma- 
gistrat i to z zakreśloną z góry maksymalną 
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w Krakowie z odnoszen. do domu „ „ 520 „ œ» 1560 
Na prowincji z przesyłką poczt s w 5'60 „  „ 16780 
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granicą czynszu 120 procent czynszu przedwoe 
iennego. 

Dużo wątpliwości nasuwa zresztą Źródło, Z 
którego miałyby być częrpane fundusze ña kre 
dyty budowlane. Ministerstwo samo stwierdza, 
że projekt nałożenia na właścicieli domów po 

tku w wysokości 28 procent czynszów brut 
to wzorowany jest na przykładzie Austrii (ra 
czej Wiednia) i Niemiec. Stosunki w tych pań 
stwach są jednak tak odmienne od naszych, 
że nie można ich porównywać. W Wiedniu bo 
wiem prowadzą rządzacy tam socjaliści polity 
kę zdecydowanie antykapitalistyczną i w myśl 
swej doktryny pozbawiają właścicieli domów 
zupełnie dochodów z nieruchomości. Za tym ra 
dykalnym przykiadem jednak chyba pójść nie 
chcemy. W Niemczech znowu czynsz obecny 
wynosi 120 procent w złocie w stosunku do 
przedwojęnego i z tega odbiera się właścicie= 
lom 40 procent, tak iż pozostaje im jeszcze 80 
procent. Natomiast u nas komorne nie może wy 
nosić więcej, miż 100 procent przedwoienego 
czyli w złocie tylko 58 procent, a z tego jeszcze 
28 procent musieliby właściciele w myśl proje 
ktu płacić na podatek od nieruchomości i do” 
datki do niego. Uwzględniając, 2e także poda- 
tek dochodowy od domów ma być w myśł 
projekiu Min. Skarbu znacznie podwyższony: 
oraz potrącając koszty administracji i remontit 
pozostałby właścicielom tak maty procent do 
chodu brutto, że znaleźliby się oni w podobnej 
sytuacji, co właściciele domów w Wiedniu, Ars 
gumentem przemawiającym wedle prożekiu za 
tak znacznem podwyższeniem podatku od nie- 
ruchomości ma być to, że właściciele domów, 
osiągnęli znaczne korzyści na dewaluacji wie" 
rzytęlności hipotecznych. Nie należy jednak z 
drugiej strony zapominać. że ponieśli oni conaj 
mmiej równie wielkie straty przez znaczne obni 
żenie się wartości donów w stosunku do 
cen przedwojennych! Słusznie podniosła w 
tym względzie komisja opinjodawcza przy, 
Komitecie Ekonomicznym Rady Ministrów, że 
koszty akcji budowlanej powirmo ponieść caie 
społeczeństwo, a mie tylko jedna, Kozebnie nie- 
wielka jego warstwa. 

W rezultacie zatem nie wydaje się, by pro” 
jekt Min. Rob. Publ. był właściwem rozwiąże 
niem kwestji mieszkaniowej. Etatystyczne tra- 
ktowanie tej sprawy dotychczas nie wydało re 
zultatów. pozostających w stosunku do ko- 
sztów dotychczasowej akcji budowlanej. Wia- 
domem jest wszakże, że przeważna część do- 
tvchczasowych kredytów budowlanych użyta 
została na budowę dużych mieszkań, dostęp- 
nych tylko dla osób zamożnych, gdy tymcza 
sem ze społecznego piinktu widzenia należało 
budować tylko małe mieszkania, W obecnych 
warunkach koniecznem jest wprawdzie pod 
trzymywanie skcji budowlanej zapomocą fon- 
duszów publicznych. jednakże całkowite uie 
cie jej w ramy blurokratyczne, jak to projektu- 
je Min. Rob. Publicznych, nie rokuje żadnych 
widaków poprawy obecnej sytuacji mięszkanie 
wej. Kwestia ta znaleść może detinitywne rog- 
wiązanie tylko w miare, lak z jednej strony 
obniżka stopy proc. a z drugiej podniesie- 
nie się czynszów w miarę wzrostu dobrobytu 
ludności uczyni budowę rentowną dla prywat- 
nej przedsiębiorczości. Na tej drodze rozwiąza 
ną też została kwestja mieszkaniowa w pań 
stwach zachodnich, gdzie rola subwencyj pań- 
stwowych dla ruchu budowłanego zmalała 
uć obecnie do minimum. De. B, $ 
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Lista rządowa 


(lelelonem od naszego korespondenta) i 


Warszawa. 22. 12. (N) Sfery polityczne 
wspólpracujące z rządem, wystąpią do wybo- 
rów ze wspólną listą. Ze względu na rychłe 
zgłoszenie listy państwowej tego ugrupowania, 
można uważać za rzecz pewną, że otrzyma o- 
na nr. 1. 

Natom'ast „ABC“ donosi, że podobne li- 
sta rządowa otrzymać ma numer 13. — uiubio 
nią cyfrę marszałka Piłsudskiego, 

Oficjalna nazwa listy brzmieć bedzie: „Bez- 
partyjny blok współpracy z rządem”. Central- 
ne biuro bloku w Warszawie mieścić się będzie 
przy pl. Trzech Krzyży 10. Działem prasowym 
organizacji blokowei kierować będzie pułk. 
sztabu generalnego Mieczysław Scieżyński. 


Blok rządowy w Krakowie 


Jak się dowiadujemy wchodzą w skład blo-- 
ku rządowego w Krakowie następujące ugrupo 
wania: Zjednoczenie Gospodarcze i Związek 
Naprawy Rzeczypospolitej, Prawica Narodo- 
wa, Polska Demokracja, Partia Pracy, Legjo 
miści i krakowska N. P. R. 


Do ut des 
Warszawa, 22 12. S'n. Centralne Towarzy- 
wtwo Rolnicze, które otrzymało z powrotem 
sabsydja rządowe, rozesłało do swoich okrę- 


MI 
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otrzyma Nr. 1. | 


gowych organizacj; okólnik, w którym zaleca 
współpracę z rządem. 


Kandydatury urzędników 


Warszawa. 22. 12. Sin Minister spraw we 
wnętrznych wydał exólnik w którym przypge 
mina, że na pedstawie erdi;yrac.i wyborczej de 
Sejmu i Senatu urzędnicy autorzy pełrią siuż 
bę przy władzach centrarty: nie będą mogii 
kandydować w 0a:-3!'nyn. okregu 


Wyjaśn'enie, które niczego 
nie wyjaśnia 


Warszawa. 22. 12. Siu W związku ze zra- 
nym listem posła Harig asa do wiceprerniera 
Bartla dzisiejsza ‚Epoha podais na podsta- 
wie informacyj z kół urzędowych, że kwest,a 
odpoczynku niedzielnego była poruszana w 
komisji rzeczoznawców do spraw mniejszości, 
lecz z powodu różnych czynności komisja nie 
wypowiedziała się w tej sprawie. (O ile nam 
wiadomo, komitet rzeczoznawców powziął w 
swoim czasie uchwałę wypowiadającą się za 
rewizjią postanowień o przymusowym Spoczyvn 
ku niedzielnym. Wiadomość o tej uchwale ko- 
aja podała nawet urzędowa P.A.T.-na. 
Red.). 


Czy wolnoobrażaćHindenburgaweFrancji? 


_ Berlin, 22 12 PAT. Ambasador von Ioesch 
który po kilkutygodnjowym pobycie w Rerl?- 
mie wrócił z powrotem do Paryża złożył w 
Aniu wczorajszym dłuższą wizytę Briandow:, 
e kiórym, jak twierdzi komunikat ambasady 
miemieckiej w Paryżu, odbył dłuższą rozmowę 
w sprawach wielokcotnie już poruszanych w 
rozmowach między ambasadorem niemieckim 
w Paryżu i francuskim ministrem spraw za- 
granicznych a stanowiących treść rozv:/w ge 
uewskich Briguda ze Stress maaem, .Vossi - 


sche Zeitung" podarąc ten koruniiat utrzy- 
muje, jakoby Briand poruszy! tez spiawc pro 


testu niemieck go, założon ge z powodu iran ; 
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cuskuch plakat wyborczych varażajęcych Hin | 


v: nburga. Briand miał przyrzec, Z uc-ym 

wszystko, aby ne dopuści do powtórzenia 

się tego incydentu. Wskaza! ;ednak w pizyie 

zny sposób ze swej sirony, że Niemcy w cza 

sie kampanji wyborczej przedstawegłi Br anda 

i Poincarego na plakatach nie w sposób bar- 
| dzo pochlebny, 


Niemcy obejmują obrorę interesów sow. 


w (Chinach 


Berlin, 28 12. PAT. Wedle informacji Biura 
Wolffa rząd sowietów zwrócił się do rządu 
Rzeszy z prośbą o objęcie obrony młeresów 
sowieckich na obszarze Chin południowych. 
Rząd niemiecki uwzględniając niewyjaśnioną 
dotąd sytuację w Chinach spełnił prośbę rzą- 


u sowieckiego w tej formie, że polecił konsu 


A 
y 


lowi niemieckiemu na terytorjum  połudnt 
wych Chn, aby w zakresie przysługującyć': 
mu faktycznie pełnomocnictw oraz w miar. 
warunków umożliwiających jego 
roztaczał opiekę nad interesami sowietów 
obywateli sowieckich, 
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Zupełna kompromitacja opozycji 
komunistycznej 


Moskwa, 22 12. PAT, Kapitulacja grupy Ka 
mieniewa i Zinowiewa wzbudzają tutaj pow 
szechny niesmak. W memorjałe z dnia 6 gru 


_ dnia grupa zażądała od kongresu wszechzwiąz 


kowej partji komunistycznej przyjęcia z pu- 


 wroiem wydałonych opozycjonistów oraz pra 


_ statutu partyjnego. 


wa propagowania swych pogladów w ramach 
Po tygodniu, 9 grudnia 
grupa opozycjonistów zrzekła sę prowadzenia 
propagandy, podtrzymując jednakże swe sta 
| u— mę 3 


mama — 


Dożywoinie uposażenie 

| dla w. Orkana | wdowy po Rydlu 
= Warszawa, 22 12 Sin. Ze sfer miarodajnych 
donoszą, że sprawa pensji urzędniczych mje 
była na wczorajszem posiedzeniu rady mim 
| strów rozważana į prawdopodobnie dopiero 
po świętach wejdzie na p 1ządek dzienny. 

Na wczorajszem pose' niu rady mini 
strów przyznano stałe dt sotnie uposażenu 
| Orkanowi oraz wdowie do Rydlu, 


nowjsko, że poglądy jej są słuszne. Wreszcie 
19 grudnia, gdy zjazd wymióił opozycjonistów 
z partji, poddaje się ona, przyznając, że zarów 
no taktyka jej jak i poglądy są nie tylko my1- 
ne lecz nawet godne potępienia. „Ral:oczaja 


- Moskwa" pisze z ironja, że kongres nie mógt | 
p . 8 | zależnie od dotychczasowych akcyj zapomoge 


zmienić swych postanowień z teką szybkość a 


z jaką opozycjoniścj zmienili swe przekona- i 


| n'a. 
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Kurs kontrolorów sanitarnych 


Warszawa, 22 12 PAT, Kurs dla kon'role- 
rów sanitarnych w państwowej szkole bygie- 
ny rozpocznie się w dnu ł marca į trwać bę- 
dzie do 1 lipca 1928 r, Kandydaci zgłoszeni 
przez władze samorządowe zostaną zaliczeni 
na kurs, O przyjęcie na pozostałą licznę mitpe 
można przysyłać podania do sekretariatu pan 
stwowej szkoły hygieny Warszawa, Chocim 


| ska 24 do dnia 1 lulego 1928 p, _ 


działalność ; 
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Nagroda pańsiwowa dla Staffą 
zatwierdzona 


(Teiefonem od naszego korespondenta) `. 


Warszawa, 22 12 Sin. Dzisiaj minister 
brucki wysłał list do Leopolda Staffa, w kió4 
rym zawiadamia go, że zatwierdza decyzi 
jury przyznająca mu państwową nagrodę r 
racka. 
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Stosunk: angielsko-sow'eckie 
pozosta ą niezmienione 


Berlin, 22 12. PAT. „Vossische Zeitung" do- 
nosi z Londynu, że Chamberlain oświadczył 
na zapytanie jednego z posłów w Izbie gm'n, 
że nie widzi żadnego powodu do prowadzenia 
dalszych rozmów z Lilwinowem, Dotychczase 
we stosunki nie ulegną zasadniczej zmianie. 

Race" aan 


Przedwczesne pogłoski o sta- 
bilizacji leja rumuńskiego 

Bukareszt, 22 12 PAT. W zw'azku z pogło4 
skami co do stabil zzeji kursu lej oświadcza 
bank nacjonalny, że są one pozbawione wszeł. 
kch podstaw. Termin i kurs stabilizacji są je 
szcze nieznane. Szczególnie kurs nie może zo-* 
slać przedcześnie ustanowiony, ponieważ jest, 
on funkcją różnych czynników, Bank narodo-' 
wy sądzi, iż kurs stabilizacyjny będzie usta-; 
nowiony stosownie do kursu dziennego celem 
uniemożliwienia wszelk ch komplikacyj gospo! 
darczych, 

enome jamaaa 


Fe Momed przęwrćtono tbow czek 
zamiany bankretów na złoto 


Rzym, 22 12. PAT. Rada ministrów przyjęła, 
dekret z mocą ustawy wchodzący natychmiast 
w życe, która składa na Banka Italig obowią-i 
zek wymiany biletów bankowych na kruszec' 
ma nastepujących podstawach: 19 lirów rów 
na się 1 dolar 92 liry 46 cent. równa się 1 f. 
szt, prv zem parytet złota ustalono na 7.919 
gr czyste. złota za 100 Frów, co równs stę 
5,65 liró.. pspierowych za jeden kr złoty. — 
Obowiązek wymiany banknotów na złoto był, 
zawieszony w roku 1894, Od tego czasu aż po 
dzteń dz siejszy istnieje we Włoszech kurs 
przymusowy. Banka Italiana w zwiazku z ne 
wemi zerządzeniami zawasła w Londynie 
układ w spraw'e uzyskania kredytów na cele 
pokrycia kruszcowego w wysokości 125 mił. 
dolarów, 

=> 


Pomoc rządu Rzeszy dla Prus 
wschodnich 


Berlin. 22. 12. PAT. Dziś odbyła się pod prze 
wodnictwem prezydenta Hindenburga przy 
współudziale prezydenta Banku Rzeszy, gene 
ralnego dyrektora kolei niemieckich wspólna 
narada gabinetu Rzeszy i gabinetu Prus po- 
święcona opracowaniu programu pomocy dw 
Prus Wschodnich. Na naradzie tej oba rządy 
uwzględniają odrębny charakter przesilenia g0 
spodarczego Prus Wschodnich uchwaliły mimo 
kryzysu finansowego Rzeszy i Prus podjąć nie 


wych akcję zmierzającą do ulżenia sytuacji g0 
spodarczej Prus Wschodnich. Następnie uregu- 
lowane mają być też sprawy komunikacji. Srod 
ków pieniężnych na przeprowadzenie tego pra 
gramu dostarczyć mają niezzwłocznie oba rza 
dy. Przeprowadzenie tego programu dostar- 
czyć mają niezwłocznie oba rządy. Przeprowa 
dzenie zaś samęgo planu nastąpić ma w pora” 
zumieniu z kołami gospodarczemi Prus Wscho 
dnich. 
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Wi, a wklenzenię Trockiego | 


„Rządzi ječma veria, wszys(i ie inne siedzą w wiazieniach.“: 


Dieseli srerewyn4 


Pag 


K) W tych dniach ebchodziła Moskwa — jak 
"wiadomo! 10-lecie instytucji, „cieszącej” się nie- 


tylko w Rosji, ale na całym swiecie smutną þar- | 


dzo sławą; Semo wypowiedzenie nazwy tej insty- 
tvoji wywoluje w duszy Europejczyka lantastycz- 
nę, peqdzia Goyi zalste godne wizję akgzanców 
trzymanych w podziemlneh, bestjalekich katów. 
którzy się w okruiny wprost sposób znęcaja nad 
swemi ofiarami. Książką Melgunowa © czerwę- 
hymn terorze jęst straszliwym komentarzem tych 
wizgj i odalanin nam najohydniejszą kartę histo- 
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był kmisarzea dla poczt i ielegrajow, Radek or- 
$anizęwał rewolucję niemiecka, Smiga, Pjatakow, 
Jęwdokiniew, Bapranow — ło imiona związane 
na zawsze z historja bolszewizmu. 

Ey sobię uzmysłowić obęcną syluację po wy- 
błuczeniu opozycji, musimy sobie przypomnieć, że 
jeszcze za Życia Lenina. zarysawały sle w pariji 
te rozdźwieki Które poiem doprowadziły do ufor 
mowania tak namięinie zwalczających mię frakcyj 


| w lonie rosyjskięgo bolszewizmy. Lenin w swoim 


rji rosyjskiej rewcļucji. I glo czytamy, że moskie- ! 


wski sowiei urządził uroczystość jubiieuszową 
0-iecia czerezwyczajki, a z mowami wystąpili Bu- 
charin, Kalinin, Woroszyuląw i luni. Na czerwonym 


plaou odbyla się też uroczysta parada, py w dzień | 


święta czerezwyczajki „złożyć hold* wolności, 
która nepewno zakryła oczy przed lą groleskową 
Enicwagą. 

Mimowoli nasuwa się nam ta reminiscencja, gdy 
chcemy na marginesie ostatniego kongresu rosyj- 
skiej purtji komunistycznej wypowiędzieć parę 


awog o losie Trockiego i jogo towarzyszy niedoli. | 
Kto wie, czy Trocki I towarzysze nie znajdą się : 


mwkrólęe w podziemiach świętej czerezwyczajki? 
Wazak przez wykluczenie z partji zostali niejako 
wyjęci z pod prawa, p wszelkie próby zmobiliza- 
wania opinji publicznej mogą się w najlepszym 
dla nich razje skończyć zesłaniem da sştraszli- 
wych obozów koncentracyjnych w mroźnej archąn 
gielskiej gubęrnii. 

A trzeba wiedzieć, że wyjęci z pod prawa zo- 
stali dawni przyjaciele i pomocnicy Lenina. Kon- 
stanty Srokowski w swojej cennej i objektywnej 
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rozprawie pt. „Elita bolszewizmu“ zwraca słusz- | 


nie nwagę na dominującą rolę, jaką w partji ko- 
munistycznej odgrywają „starzy bolszewicy, tj. 
ci ludzie, którzy jeszcze przed rokiem 1917 zali- 
czali giebie do bolszewików. Są to ludzie wypró- 
bowani w ogńiu walki, ludzie zasad, a me mo 
Kosh Lniellgencji, który zawszę Idzie ręka w rę- 
kę z tym, kto w danym momencie ma władzę A 
z wykluczonych do młodych bolszewików załlczyć 
możemy jednego tylko Rakowskiego, ale.i ten ms 
zą sobą świetną w ocząch każdego rewolucjonisty 
przeszłość Wszak ten przywódca rumuńskiej so- 
cjalnej demokracji został przez rząd rumuński 
jąko przeciwnik wojny wtrącony 
z.którero go uwolnili rosyjscy żołnierze, gdy 
wl.roczyli do Rumunji, Wszak Rakowski stał na. 
czele sowietów na Ukrainie, a potem był amba 
sadorem sowięckim w Londynie i w Paryżu. Cóż 
znaczą jednakowoż jego zasługi. skoro Rakowski 
należał do grupy menszewików-internacjonali- 
stów, której perzywćden był słynny Martow, a do 
bolszewików przystąpił dopiero po przewrocie pa- 
ździernikowym? Wszvscy inni natomiast razen 
z Leninem walczyli z Kiereńskim. I tek. Kamie- 
riew był obok Zinowiewa adjutantem Lenina i 
przez długię lata przewodniczącym moskiewskie- 
go sowietu, e którego Stalin go odwołał, by go ja- 
ko posła sowieckiego posłać do Rzymu. Smirnow 


> 
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do więzienia, 


tesiąimeqcje ogłoszonym præge amerykańskiego 
dzięnnikarza Easimąnna przecauwał grożącą ka: 
tastrofę i prosił o usunięcie Stalina z kierującego 
stanowiska. Jak długo jednak żył Lenin, wszyscy 
korzyli sie przed jego autorytetem, Ale już po je 
so śmiorel wr 1824 mamy pierwszy występ opo- 
zycji, a po kongresie w r. 1925 widzimy już sta- 
towczą postawę mniejszości w walce z większo- 
ścią partji. Jeśli chcemy ująć ideologiczne różni- 
ce w lapidarną formułę, możęmy stwierdzić, że 
Trocki nie wierzy w możliwość renlizacji eocjali- 
zmu tylko w jednym kraju beg wszęchówiatowej 
rewolucji, podczas gdy Ntalin chce dokonać dzieła 
socjaiistycznej przebudowy Rosji mimo i na tle 
kapiialistycznej gospodarki świata. Nie będziemy 
tutaj rozatrzygałi, która teorja jest słusżniejsza, 
stwierdzimy tylka, że koncepcja Stalina na razie 
zwyciężyła. Ale to zwycięstwo jest mimo pozo- 
rów trjnmfu dość problematyczne, albowiem Sta- 
lin w partji reprezeniował właściwe centrum, 
podczas gdy trockiści byli lewicą, a Rykow i Ka- 
linin prowadzili prawe skrzydło. Zwycięstwo Sta- 
lin ajest pewnego rodzuju kompromisem, który 
z jednej strony uwzgłędnia tak postulaty prawicy, 
jak postulaty lewicy. A więc ra wsi mie będzie 
się forsowało polityki skierowanej przeciw kuła- 
kom (bogatym chłopom), natomiast sowlety nie 
wyrzekną się rewolucyjnej propagandy zagranicą, 
malkontentów zaś wewnętrznych usiłuje Stalin 
zjednać rozmaiteni nawet niewvkonalnemi przy- 
rzęczeniami pod adresem bezróhotnych robotni- 
ków. Teraz wytuacja jest tego rodzaju, że bez- 
skrzecznię przyznać. można rację Bucharinowi, 
klóry z cynizmem stwierdza: „Rządzi jedna par, 
lja, wszystkie Inne siedzą<w więzieniach". Jest to 
nieuchronna koasekwencja każdej dyktatury. któ- 
ra doprowadzić musi do zmonopolizowania rządu 
"rzez jednę tylko grupę ludzi, Trocki i jego zwo- 
lennicy w zasadzie zupełnie podtrzymują główne 
odatawy sowięckićj dyktatury, a zarzut Stalina, 
iakoby Trocki był „necmenszewikiem*, jest zue 
pelnie nieuzasadniony. Trockiści żądają tylko o 
strzejszege kursu tak w polityce zagranicznej jak 
i wewnętrznej przeciwko nepmarom i bogatym 
chłopom, ale to już wystarczy, by do niego mo- 
żrę zastosować sława Bucharlna: inne partje zna- 
leźć się muszą we więzieniu. Dyktatura Stalina ©- 
znaczą wzmocnioną cenzurę . i rządy  fętowanej 
przed kilkud niami czerezwyczajki. Jest to jednem 
siowem ~ dyktatura kosztem zupełnego już po- 
gnębienia wolności. 
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zegiad prasy żydowskiej 


Endecki cynizm. — P. Hirszei przeciw Zydom. — 
PPS. przeciw rekotnikom żydowskim. — Skandaliczne 
widowisko. 


‘Jak się obecnie okazuje, uchwała warszaw 
skej rady miejskiej w sprawie zaniedbania 
bujkgtu robotników żydowskich nie przyszła 
z łatwością, Nietylko endecy į sanacja wstrzy 
mała się lub głosowała przeciw tej rezolucj', 
alẹ nawet, jak donosi, bundowska „Folksca;- 
tung', wśród P. P. S-owców znaleźli się człon 
kowie rady miejskiej, którzy glosowal: prze- 
ciwko zaniechaniu bojkotu wobec robolników 
żydowskich, Qio nektóre momenty z dysku- 
sji w tej sprewie na posiedzeniu rady mue|- 
skiej: | 

„P Alter (Bund) „chwalił“ dawny magistrat 
"który prowadził otwartą, pozbawioną kompro 
misów politykę antysemicką. Aloli i obecny 
magistrat nie wykazuje dobrej woli Niedaw- 
no trzeba było przyjąć 570 tymczasowych 
pracowników w związku z kampanją wybor- 
czą. Z pośród 570 csób przyjęto 35 żydów. 

— Za dużo! — krzyknął jeden z posłów en: 
deckich. 
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Trzeba być cynikięm — odpowiada p. Alter 
— by coś podobnego powiedzieć. Należałoby 
sobie życzyć, by ten, który to powiedział, 
miał odwagę powtórzyć te słowa z tej trybu- 
ny, z irybunv rady miejskiej. Niech oświadczy 
że robotnik żydowski nie ma prawa do pracy 
na równi z innymi. 

Endecy przerywają ciągle mowcy. Szczęgól 
uie ostro wystepował rielaki p, Hirszel, po- 
chodzący od żydów. Mowca żydowski zwraca 
się do niego ze słowami: „Dla pana, paale 
Hirszel w trzeciem pokoleniu hędzie ta spra- 
wa już zupełnie nieaktualna“. 

Jak w adomo, rezolucja została przyjęta gło 
sami socjalistów i rądnych żydowskich. Czy 
at: li oznacza lo zmianę na lepsze w stosunku 
do robotników żydowskich i żydowskiej inte- 
dgencji pracującej? Sceptyczne zapatrywanw 
pod tym względem wypowiada „Folkscaj- 
tung": 

pNie należy żywić żadnych MuayL Wiemy, żę 
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Ięnohicie nie mzynoszą zbawienia. Wyciiy, że 
amtysęmickie tendencje 14 zakorzanicdc U abes 
onęj większości rady ruiędskiei. 
A jednak 6znaczą rezuitat ońęydajszeso 
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giu- 
sowania sukces robvtnike żydewskiego™ 
Sukceg ten poraniejsza tylko len fakt, že 


znęlęźli się papesoewcy, którzy wstrzymalj się 
od głosowania, w chwik, gdy chodzilo o pra 
wę do pracy ich towarzyszy źydowskich. 

Rada gminy żydowsk cj w Warszawie była 
ostatnio widownią skandalicznego, choć niepo 
abawionego humoru widow:ska, Rozpałrywa= 
no budżet gminy żydawskiej, przyczem mła> 
no wyanaczyć subsydja na rzecz szkolnictwa 
żydowskiego. Kiedy chodzło o pazycję dla to 
warzystw sportowych i gimnastycznych, xna- 
lazlą się większość, która głosowała za subsy : 
djami. Skoro jednak pojawił sę wniosek w. 
sprawie budżetu szkolnictwą, regorzała namię 
tna walka, uniemożliwiająca uchwalenie sub- 
sydjów. Przeciwko szkolnietwu Agudy powsta 
ła wiekszość, złożona ze sjonistów i lewiey, 
przeciwko szkolnictwu sjonistycznemu  połą- 
czyła się Aguda z Bundem, a przeciw szkolnie 
twu jidyszystycznemu sjoniści z Aguda, Oczy, 
wiścje mie doszło do żadnych uchwał, Chara- 
kterystyczne atoli było stanowisko Bundu, 
który ną skutęk wyniku głosowania, wszcząć 
demonstracyjną obstrukcję. O posiedzeniu tenx 
pusze „Hajnt”: 

„Nie chodzi tu włąschwie o rezultat ostatnie” 
go posiedzenia. Jest to naozół biorąc reznitaż 
całej dotychczasowej działalnosci mig, w 
której glówałe chodziło o szkodzenia awomi 

_ przeciwnikowi”. 


A „Moment“ ocenia sytuację astępującoa ` 
| 


„Głosowanie to jest wyraźną ilustracją stans 
rzeczy, wynikającego z braku porozumienia b 
wzajemnego uzgodnięnią wśród stronużąćw. Jas 
Mi każda partja będzie broniłą swoich zasad, 
odrzucając Zasady Innych ł chege p J 

że zasady Innych strosnictw nic lej nie obcho= 
dzą, to musi powstać chaos“, i 

Oba pisma zgodne są w potępleniu 
cji ze strony Bundu. „Mement" pisze: 

O lewicy istnieje mniemanie, że tylko leń pow 
życyj w budżecie mie woso skreślać, Ont mogę 

i maszą odrzucać ważystko, co dotyczy prawie 
cy I csntrum, Im wolna zwalczać poszycia budte 
towe dia sakół reliulinych i dia sekół Tarbutu 

Natomiast ich budżetu narussyó mo wolno. 
Dia kadżego wómmo być jasnem, że budżet ich 
iest ważmiejszy od innych i oo do niągo mie Sa- 
leży wogóle dyskutować. 

Taki duch nie powinien } nio może panować. 
w środowisku, gdzie ludzie różnych stronnietwi 
i różnych ugrupowań zbierają mę, by dokónać 
wspólnej pracy społecznej. Posiedzeniu ta wy, 
kazało do lakiego się dochodzi aqsurdn, jeśli pa 
mie duch nietolerancji, partyjniń*wa 1 nieporozw 
mida przy wspólnej pPcacy dia calego ogółu. 
Pod tym względem powiemo ago być wskazów 
ką na przyszłość". A ń 

Niewiadomo czyj to był pomysł, by regulo 
wać sprawy gminy żydowskiej w Warszawie 
zegomocą takiego skandalicznego widowiska. 
Nie trzeba dodawać, że nie tędy prowadzi dro 
ga do uzdrowienia gminy żydowskiej | że po 
s'edzenie to nie przysparza autorytetu radzię 


obnirul 


gminy w Warszawie, vi 
Amnestia na Wegrzech $ 
(Telegram własny „Nowego Dziennika“ 


Budapeszt, 22 12 (D) Ogłoszona z okasjł 
świai liata amnestyjna obejmuje 180- nazwisk 
przestępców politycznych, ; ` 

Nazwiska ks, Windischgraetza i Nadoszye= 
go nie figuruja na liście, Pa 


Liga Nar. otrzyma nowy. gmach- 
(Telegram własny „Nowego Dziennika“) . 
Genewa, 22 12 (D) Daj zabrał.dię tutaj Kos 

mitet pięciu, mający za za rozpatrzenia 

planów budowy nowego gmachu Ligi Naro« 
dów. Po dłuższej dyskusji zatwierdzono pro. 


jekt jednego z francusko szwajcarskich de 


rzystw budowlanych, który zostanie 

nowany z dwoma innym; ni>grodzonymł pro 
jektami, poczem przystąpi ać do budowy 20- 
wego gmachu Ligi, 
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W kalejdoskopie.. wyborów. — Tęsknota za 


kalei doske 


Mussol nini. == Wybory powszechne są rzeczą 


„szkaradną i obrzydliwa”. — Co mówi „wiel ki polski mąż stanu"? -- Walką o dwie deo- 
logje. — Chadecja we Wschodniej Malopołsce. Upadek endecji, == Czego sę nie robi, aby do 
siać subwencję? — Nie kula, lecz siryczek, 


Właściwie powinnaby rubryka niniejsza 
przez dwa najbliższe m esiące nosić tytuł: W 
kalejdoskopie wyborów... Zwolna bowiem ustę 
pują wszystk e sprawy na plan dalszy, a je- 
dynowł:dztwo obejmują — wybory, wyłory... 

Konserwaiywno-monarchistyczne  „Słowo” 
wileńskie ne jest z wyborów, z rozpisa- 
nia wyburów zadowolone. Wyraża ono cal- 
kiem otwarce żal z tego powodu, że marsz. 
Pilsudski nie rządzi 

przez czas pewien Polską bez Sejmu, jak to 
+ czyni Mussolini, Primo de Rivera, jak to czynią 
w malej Grecji i na Litwie. 

Redaktor „Słowa“ wolałby jawną dykteśurę 
3 tylko z konieczności apeluje do swo'ch przy- 
jaciół partyjnych, aby wzięli udział w wybo- 
zach: 


Wybory powszechne są dla mnie rzeczą szka 
tadna, obrzydliwą, przesyconą szantażem, prze- 
kupsiwem, kompromisem i oportunizmem. Ale 
dziś skoro nie potrafiliśmy przekonać marszałka 
Piłsudskiego, że powinien raz jeszcze zrobić za- 
mach stanu, — są aktem państwowym pierwszo 
rzędnej wagi i dlatego na każdym obywatelu 
państwa polskiego spoczywa obowiązek wzię- 
cia udziału w tym akcie. 

Należy tu przypomnieć, że ten sam pan — 
Cat-Mack'ewicz — niedawno temu nawoły- 
Wal, równie otwarcie i wyraźnie jak teraz do 
Uykiatury, — do wojny z Litwą. Na szczęście 
nie «dą te „zdecydowane“ głosy — w niebio- 


BY... 
! O wiele... demokratyczniejszym jest p. Dmo 
wski. On jest naturalnie przeciw dyktaturze (o 
Je nb. on satu nie może być dyktatorem!), on 
jest za demokracją, a ośw'adcza się „tyłko” 
przeciw... równym prawom. „Wielki polski 
| Mmęż stanu" — jak go określa „Słowo Polskie" 
» wywodził niedawno na zebraniu „Sokoła” 
Woznańsk ego: 
| W 20 wieku nie może być mowy o rządach 
mutokratyzmu, warstwy, czy organizacji biuro- 
kratycznej. Masi istnieć reprezemacja całego 
marodu a naszem nieszczęściem jest, że daliśmy 
równe prawa nawet tym, którzy nie czują się 
obywatelami państwa, odpowiedzialnymi za ĵe- 
go losy, a broniącym wyłącznie interesów pew- 
mych warstw czy grup. Więc też uważam, Że 
poseł, który idzie do Seimu, by bronić imtere 
sów tylko własne! warstwy, ten kradnie man- 


dat! 

W artykule pł. „Walka o dwie ideologie" po 
włada „Kurjer Wileński", że stota walki wy- 
borczej będzie przy obecnych wyborach o wie 
łe "naj i plastyczniej wytyczona, aniżeli da 
Spoleczeństwo w swej ogólnej masie będzie 
się musialo w wyborach wypowiedzieć, czy 
ehce: 1) Polski przedmajowej, a więc Polski re- 
akcyjnej, słabej nazewnątrz i nie skansodidowa- 
mei wewnętrznie, Polski staczającej się w. dzie” 
i dzinie gospodarczej do przepaści, Polski prywa 
|. dy. czy 2) pomałowej, Polski demokratycznej z 


| 
Ha 


24 LJ . a e e 

_ Mussolini pogodził się z Belgią 
= Po dymśsji Vanderveldego, który kilkakro- 
e wypowiedz ał się przeciwko faszyzmowi, 
Mussolini uznał za stosowne nawiązać znowu 
 kohtakt dyplomatyczny z Bełgją. Jak wiado- 
mmo, poseł włoski w Brukseli opuścił przeg 
sześciu miesiącami swój posterunek na znak 
protestu przeciwko stanowisku Vandervelde- 
ge. a Mussol ni nie zamianował innego posła. 
Feras został zamianowany posłem w Belgil 
markiz Durazzo, dotychczasowy posel Włoch 
w Bukareszcie. 


- Dysknsja 


między „kapitałem 
a pracą" 

Raña generalna angielsk'ch związków zawo 
dowych obradowała onegdaj nad wnioskiem 
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ye 
U 
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ustabilizowana gospodarką, wznoszącej się w 
polityce ogólno-światowej do stanowiska mo- 
carstwowego, Polski silnej wewnętrznie i ze 
wnętrznię. To będzie obecnie ta właściwa istota 
walki wyborczej. Przeciętny więc wyborca, 
którego głos decyduje o układzie sił politycz- 
nych w każdem demokratycznem państwie, a 
więc zadecyduje obecnie i u nas, będzie obecnie 
wiedzial o co chodzi. 

„Nastroje przedwyborcze we Wschodniej 
Małopolsce" maluje p. Dr Thulle w „Głosie 
Narodu“: 

Tu blok wyborczy musi obejmować wszyst- 
kie strommictwa polskie, choćby najmniej sym- 
patyczne, by osiągnąć cel główny i obronę poł- 
skości, a tem samem katolicyzmu. 

„.Endecja musi się pogodzić z upadkiem 
swych wpływów i zadowolić minimałną iłością 
mandatów, Sanacja znów musi zrozumieć, że 
my (chadecja) nie możemy wstąpić do bloku 
tyko z sanacją, z konserwatystami, stronni- 
ctwem chłopskiem i Bojką, a może i Żydami. 
Taki blok byłby dla nas nie do przyjęcia, choć 
by ze wzgędu na list pasterski. Sanacja musi 
się zgodzić na przydział pewnej, choć małej iło 
Ści mandatów endecji i nie może zupełnie el- 
minować Piasta, skoro iPast będzie prawdopo- 
dobnie w bloku z nami w całej Polsce. 

Biedna endecja.. -Z pism warszawskich do 
wtzdujemy się, za jaką cenę rząd zgodził się 
napowrót udziel ć subwencji Centralnemu To 
| warzystwu Rolniczemu. Jak bowiem wiado- 

mo, rząd cofnął subwencję C. T, R. za to, że 

ono uprawia politykę endecką, wrogą rządo- 
iwi I cóż uczynili wówczas odważni endecy? 

„Robotnik“ pisze: 

C. T. R. zwołało specjalną konierencję dla o- 
mówienia decyzji Rządu. I cóż się okazało? Ry 
cerze eadeccy skapitulowałi haniebnie. Dowie- 
dzieli się oni, że Rząd nie życzy sobie, nby w 
zarządzie C. T. R. zasiadał endecy Gościcki i 
Wąsowicz i że subwencja zostanie przywróco- 
ma, o ile towarzystwo to poświęci obu tych lu- 
dzi. 

I endecy poświęcili swoich własnych 
byle dostać subwencje od nienawistnego Rządu! 
Na zakończenie — coś nie o wyborach. 

Świeżo ogłoszone rozporządzen'e p. Prezyden- 

ta Rzeczypospolitej postanawia, że wyroki 

śmierci będę odtąd wykonywane — nawet © 
ile idzie o sadv doraźne — przez powieszenie, 


łudzi, 


a tylko wyjątkowo, na specjalne zarządzenie 
min. sprawjedliwości —— przez rozstrzelanie. 
Słusznie zauważa na to „Naprzód“: 

W innych krajach np. w Niemczech i Anstrif 
obecnie układają nowy kodeks karny i toczy się 
dyskusja, czy kara śmierci wogóle ma być u- 
trzymana, czy też za przykladem innych kra- 
jów zniesiona. Jednym z pierwszych czynów 
rządu socjalistycznego w republice austriackiej 
było zniesienie kary Śmierci. U nas nad tą za 
sadniczą kwestją nie zastanawiają się, tylko nad 
pytaniem: kula czy Stryczek. I to jest dla na- 
szych stosunków charakterystyczne. 


(b) 


Na horyzoncie politycznym 


grupy ang'elskich przemysłowców pod przewo 
dn ctwem sir Alfreda Monda, by odbyć wspól- 
ne narady celem unormowania stosunku mię 
dzy kapitałem a pracą. Angielskie zwięzki za 
wodowe przyjęły zaproszene na taka wspól- 
ną dyskusję i utworzyły w tym celu komitet 
pod przewodnictwem swego prezydenta, któ- 
ryby ułożył porządek dzienny dła tej dysku- 
sh. 


Skandaliczny wyrok przeciwko 
„Welttiihne* 


Pisaliśmy przed kiku dniami o procesie 
przeciwko odpowiedzialnemu redaktorowi le- 
wicowego tygodn ka „Die Welibiihne' i nte- 

| mieckiemu publicyście Berioldowi Jakóbawi o 
obrazę wyższych oficerów Reichswehry, Przed 


pie prasy | 


nic Schulza”, w klórym to drtykułe, naw 

jąc do skazania Schułza na śmierć, Bertold 
Jakób zażądał postaw enia w sian oskarżenia 
trzech wyższych oficerów Reichswehry. po= 
dejrzanych o taką samą działalność, za jakg 
skazano Schulza. Prokurator zażądał wysokiej 
grzywny w wysokości 1.500 marek, ale trybu 
nał poszedł jeszcze dalej, skazując oskarżi= 
nych na dwa mesiące bezwarunkowego wię: 
zienia, Wyrok ten jest bardzo charakterystyeś 
ny dla nastrojów, panujących w niemieckieną 
sadownictwie. , 


Prawda orzekomo przekupionych 
przez Meksyk senatorach ame- 
rykańskich 

Wydawca m ljonowej prasy, obliczonej zů: 
pełnie na sensację tzw. prasy żółtej, Hearst 
wystąpił przed kilku miesiącami z ostrą kam 
paują przeciwko senatorom Borah, Norrisowi, 
Lafollette i Heflinowi, zarzucając im, że zosta 
li przekupien: przez prezydenta republiki me 
ksykańskiej, Callesa. Senat smerykański wy- 
łonił komisję celem zbadania tych zarzutów. 
Kom'sja ukończyła właśnie swoje dochndze- 
nia i stwierdziła, że zarzuty Hearsta są zuw 
pełnie bezpodstawne. Senator Norriss wystosw 
wał do Hearsta otwarty list. w którym obw 
nią go, że dla sensacji i materjalnych korzy« 
ści obrzucił błotem n'etylko cześć niewinnych 
ludzi, lecz omał nie doprowadził do wojny 
między Stanami Zjednoczonemi a Meksvk'ena 

Działo się to w Ameryce w grudniu 1527 re 
ku, ale czy tylko w Ameryce brukowe nisma 
dla sensacji n'e cofają się przed Żadnera ©» 
szczerstwem? 


Z TFEPTEL, LITERATURY | SZTUKI 


~ Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE 
GO. Próby z farsy „Gwałtu, kiedy où umrze“ Thi 
Gotesfelda w reżyserji A. Morewskiego dobięge ją 
końca. W niedzielę 25 bm premjera tej arcyzabae 
wnej buffonady amerykańskiej. W niedzielę pop. 
„Kean“, komedja Dumasa- po cenach popularnych 
(50 proc.) W poniedziałek pop. „Rodzina“ fi D. 
Nomberga po cenach zniżonych (50 proc.) — w pa 
niedzialck wieczór powtórzenie znakomitej farsy' 
„Gwałtu, kiedy on umrze!“ Ch. Gotesfelda. 


— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś w 
piątek po raz 7-my „Volpone“. Jutro teatr zam» 
knięty. Repertuar świąteczny przyniesie w niedzie 
lę „Turandot* w poniedziałek „Volpone*. Popołw- 
dniu w poniedziałek tradycyjne jasełka Lucjana 
Rydla „Betleem polskie", w odnowionej szacie, 
przygotowane przez reż. Sosnowskiego. Dyr. No- 
wakowski powrócił wczoraj po dwutygodniowym 
pobycie zagranicą, gdzie załatwiał między inne- 
mi szereg spraw artystycznych w Paryżu i Berli- 
nie. 


— WYSTAWY W PAŁACU SZTUKI: Neumen- 
na, Wyczółkowskiego, Stapińskiego i bieżąca © 
twarie będą przez cały tydzień bez zmiany, w so- 
botę do godziny 2 popołudniu. W niedzielę Pałac 
Sztuki będzie zamknięty, w poniedziałek normal- 
nie otwarty od 10 rano do 4 popołudniu Wysta- 
wy te trwać będą do 4 stycznia. 

— BAL W PAŁACU SZTUKI. Jedną z najwięk- 
szych atrakcyj zabawowych w karnawale będzie 
wielki bal, urządzony w ślicznych salach Pałace 
Sztuki. Bliższe szczegóły niebawem. Już dziś czy- 
nione są przygotowania do tego jedynego w 
swym rodzaju balu. 

— DWA NAJWESELSZE WIECZORY SYLWĘ- 
STROWK odbędą się w dniu 31 bm. w Krakowie, 
n to: o godz. 9 wieczór w Starym Teatrze i o godz 
11,15 w Teatrze „Bagalela'. Wykonaną zostanie 
pcłna humoru i aktualności rewja warszawska pt 
„Czy nie za wiele?", w wykonaniu świetnego zë- 
społu, złożonego z najwybiiniejszych artystów 
warszawskich, z Marjanem Rentgenem, niezrówna 
rym piosenkarzem na czele. Bilety na powyższe 
wieczory są już do nabycia w kasie Starego Tea- 
tru od godz. 9—1 i od 4—7 wieczór W dzień wi- 
gifijny tj. w sobotę, oraz w święla Bożego Naro 
dzenia kasa Starego Teatru będzie zamknieta 

— — o 
TEATR IM J SŁOWACKIEGO 
(pocz o godz. 7'30 wiecz.) 
Piątek: „Volpone“, 
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iymilacje, wtedokca 


Krzykliwy antysamityzm wcziela 
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lekcji „patriotyzmu: — dypio- 


matycznym antysemitom z ,„,Czesu 


Różnicu między antystmityzmem „Głogu Narodu" * 
a antysamityzmem „Czasu” nie je$i bynajmniej tak | 
wielki, jak się to niektórym.. asymilaiorom żydow 
skim wydaje. Zarówno stafńiczyk z „Czasu“, jak Í 
pogromczyk 2 „Głosu Narodu“ wyznają teorię o „ca 
łuj grozie niebezpleczefństwa Żydowskiego". przed | 
którą należy się naturalnie bronić. Różnica polega 
tylko na metodzie owei „samoobrony“ przed „nic- 
bezpieczeństwem żydowskiem". Trzeźwiej myślący | 
„Ozas“ godzi się z faktami, praguąc ie tylko odpo į 
wiednio nagiąć do własnych swoich celów, nato- 
mlast „romantyczny ..Głos Narodu“ idzie „na całe 
go" I propaguje — .wypieranie". Rozumie się wo- 
bec tego, Że „Głos Narodu“ nie rozróżnia iniędzy 
tym albo owym Żydem, ponieważ „wypierać" nale 
ży wszystkich bez wyjątku (milion Żydów  conaja 
mniej), ~- podczas gdy „Czas“ przyliołubia asym/la 
cję I ortodoksje, rozumie się, w tym tylko celu, a- 
by ten pewniej zażegnać „całą grozę niebezple- 
czenstwa Żydowskiczo”, Zanieść żydowską myśl na 
rodową, terrorem „zmniejszać wplywy*  sjoniźmu 
— to radzi „Czas po to oczywiście, aby iem tła- 
twiej złamać odporność, siłę i żywotność masy ży- 
<lowskiej. 

Po tych paru słowach wstępu, pozwolimy sobie 
zakytować prawie w caiośći wczorajszy artykuł 
„Głosu Narodu” pt. „Gra na asymilację i Azgudę", 
będący odpowiedzią na omówiony przez nas wtżca 


raj omegdajszy artyku! „Czasu“ pt. „Żydzi małopol 


sty i wybory”. Wywody p. Matyasika są, z wielu 
powodów, nader pouczające: 

mA Zatem radzi „Czas“ powrót do dawnej polity 
ki popierania asymiłatorów I rabinów — polityki, 
która uprawiana od roku 1880 przeż konserwaty- 
sów doprowadziła akurat do tego rezultatu, że w 
roku 1922 nie uzyskał mandatu w b. Małopolsce ani 
feden tzw. „polski Żyd", ortodoksi zaś poszli ławą 
ze sjomistami, Najznamienniejszym był rezultat w 
Krakowie. Na liście Nr. 10 kandydował obok pp. O+ 
strowskiegu ! Rollego także jeden „PolaksŻyd” - (dei 
siaj podobno fuż sjonista), adwokat  Oberlander. 
(Gł Nar.“ Już po raz drugi robi „krzywdę“ p. Dr. 
Sal. Oberlietuderowi, który jest nadal gorącym asy- 
milatorem | „czasownikiem“ -= red. „N, Dz.*). Skru 
tynjum wykazało, że wśród 2.287 głosów, jakie od» 
dano ua tę listę, znikoma tylko ilość pochodziła £ 
żydowskich dzielnic Każimierza I Stradomia (gdzie 
taieszka także pewna iłość chrześcijan), w okręgach 
żRŚ polskich sionista Thon zyskał więcej głosów. niż 
było wyborców Żydów! Ten ostatni fakt dowodzi — 
i 2ostało to stwierdztrietm — że ani jeden głos ŻY: 
dowski nie padł na listę 7 Żydwn-Polakiem, a zato 
obok Żydów głosowały na p. Thona służące chrze- 
ścijańiskie, zairudnicne w dómach żydowskich. 

Trzeba oble zatem powiedzieć, że pp. Koliszer. 
Loewenstein I Inni Żydzi.Polacy nie znajdują już w 
Żydostwie współczesnem zwołenaików, są epiycoua* 
mi okresu, który się skończył, ostatnimi mohikana- 
m! asymilacji dziś zupełne zbankrutowanej, Asymi 


O?3A$Ż THON 


łacia zdobyła po roku 1339 grono wybitnej 'nie'igc 
ch żydowskiej z bip. Goldniiem i Byhiem na czeie, 
okres, jej rozkwitu był jednak krótk'. gdyż juź kc- 
ło 1900 r. rozwinął się w Óalicji (i w innych zis- 
miach polskich) żywiołowy ruch narodowo-ż;dow= 
ski, głównie w formie sjonizamu. Wybitni asym'.ato 
rzy przyjęli chrzest, lub stali się sjomistami, wye 
trwała przy asymilacji zaledwie garstka. Byłoby 
błędem z naszej strony sztuczne odżywianie tego 
kierunkn dia łudzenia siebie i obcych, że część Ży= 
dów przyznaje się do polskości. Poparlibyśmy w 
ten sposób tylko politycznych spekulantów wśród 
żydostwa bez Żadnej dla kraju korzyści. A przytem 


| m. a nwiz 


i 
— £ to jest najważniejsze — musielibyśmy dla maja 
ków asymilach zrezygnować z naszych dążeń do 
spolszczenia handlu i przemysłu. Przecież to wiata 
w asymilację :amowala przed wojną nasza samo. 
obronę gospodarcza. Konserwatyści usiłując nadać 
pozory Życia martwej juź asymilacji działa,.ą przes 
ciw interesowi państwa, który wytnaga przede 
wszystkiem jasności w stosunkach między Poląkami 
a Żydami 

Jeśli chodzi o wybór między Żydem oriodoksą a 
sjonistą, to oczywiście wolimy Żyda religijnego. 
Nie rozporządzamy jednak środkami, któremi mog 
byśmy pomóc Agudzie przeciw sionistom. Nacisk 
rządowy, pieniadze, koncesie itp. — musimy odrzu 
cić, jako czynniki demoralizujące i niecelowe, Wal- 
kę miedzy ortodoksją a sjonizmem muszą stoczyć 
między sobą sami Żydzi. 

Gra na asymilację i Agudę jest grą z góry przem 
graną. Państwu może zaszkodzić, konsertwatystom 
nie pomoże". 


stete systemu prezydencjalnego 


Już przed kilku dniami pisaliśmy o tem, że 
sfery sanacyjne propagują usilnie zmianę parla 
mentarnego ustroju Polski na ustrój tzw. pre- 
zydencjalny. System ten polega w istocie na 
tem, aby wybór prezydenta Rzeczypospolitej 
dokonywany by! nie przeż Zgromadzenie naro 
dowe (obie izby parlamentu), tylko bezpośred* 
nio przez obywateli, i ażeby wybrany prezy- 
dent wyposażony był w bardzo znaczną Wła- 
dzę wykonawczą z zastrzeżeniem odpowie- 
dzialności ministrów nie przed Sejmem, lecz 
przed prezydentem. 

Na ten temat zamieszcza właśnie „Głos Pra 
wdy” artykuł prof. uniw. warszawskiego, p. 
Tadeusza Watka Czarneckiego pt. „Zagadnie 
nie ustroju Polski musi być rozwiązane, jeśli 
Polska nie ma zejść 2 drogi Demokracji". 

P. Wa!ek kończy obszerny swój artykuł na 
stępującą konkluzją: 

„-Doświadczelie hisioryczne Uczy, iż istnieje w 
całej pełmi możliwość pogodzenia demokracji I sile 
nego rządu. Przykladu takiego dostarcza nam ue 
sirój Stanów Zjednoczonych Ameryki Północnej, a 
więc najstarszej dernokrach w cZasuch nowożłyt 
nych. Twórcy komstytucii amerykańskiej z r. 1787 


świadomie odrzuchi system paramentarny ol'garekk 
czhej Anglji i stanęli na gruncie zupełnej kiozalożto 
ści władzy wykonawczej od władzy ustawodiwa 
czej Rozumiejąc, że w działanin jednostka ma bes 
względną wyższość nad wszelkim zespolem — 4 
władza wykonawcza ma działać, a nie radzić, =a 
skupiła całą władzę wykonawczą w rękach nie jās 
kiegoś kolegium, czy gabinetu, lez w iękach jedas 
go człowieka, noszącego tytuł prezylchca Stanów 
Zjeduoczonych. Stąd nazwa sSystetni precydencjalne 
Eo, w przeciwstawieniu do systeiiiu rządów paāriš 
mentarnych, System amerykański nie zua żadnej od 
powiedźialności polityczuej ministrów przed para 
mentom, ba, mie zna nawet wogóle ministrów, lex 
tylko szefów poszczególnych departamentów, któw 
rzy politycznie i służbowo odpowiadają tylko przed 
prezydentem, Wybór tego ostatniego jest równięł | 
niezależny od parlamontu I opieru Się na mandagłe 
całego narodu, przez co prezydent posada uutoty 
tet szczególnie wielka. 

„Koasiytucja Stanów Zjednoczonych jeśt też jedy | 
ną konstytucją pieaną na ñwiecie, kióra aitzymaja 
się przeszło sto lat. Dała ona klasyczny wzór połą 
czenia demokracji z autorytoteim jednostki klerował 
Czej, Polska nie ma innej drogi, lak pójść za tym | 
wzorem, © He mie ma zejść z drogi demokrach". 


-—— 


Z ruchu przedwyborczego 


CZYŻBY ZWROT W KOŁACH KUPCÓW 
ŻYDOWSKICH W WARSZAWII:? 
„klajnt' ogłasza wyw ad z prezesem zwiąs- 
ku kupców w Warszawie, senatorem 1 rusk. 
rem, Senator Trusker oświadczył, Że osobiście 
stof na stanowisku, iè bezwarunkowo kome- 
czne jest porozumienie między przedsławąc 'e- 
lami poszczególnych list żydowskch w tym 
kierunku, by niektóre okręgi wyborcze. gdzie 


Przedruk I przekład wzbroniony 


Z rozmyślań przymusowych wakacyj 
(wspomnienia | retleksia) 


Drugi sejm! Całkiem zmienioną scenerja! 

Narodowe żydostwo już się ne polrzebowa” 
ło łokciami rozbijać i walczyć o władzę w ży- 
dłostwie. Program jego i tegoż programu repre 
zerńanc są już beż konkurencji panami sylu- 
acj; „Ortodoksja, o ile jest zorganizowaną i 
ma jakieś odpowiedzialne i świadome kierow 
uletwo, przechodzi z rozpostartą chorągwią do 
obozu narodowego, łącząc się na śmerć i ży- 
cie z sjon stami, a właściwie poddając si” bez 
szemran a ich komendzie i niezaprzeczonej he 
gernonji. Porzucili tedy =- mówię o Malopol- 
sce haturalnie! = smutną i brzydką rolę, ja- 
ką przez blisko pół weku grali w polityce, 
dźwigrjac na swych barkach cierpliwie, jak 
głupi wielbłąd pustynny, obcą jej duchem : ce 
łem, światopoglądem i tendencjami, asymila- 
cję Ta zaś jest jakby wymieciona g ulicy ży- 
dowskiej. Do mysiej dziury się schowała. Je- 
den. były mocarz, staje do biegu, ale nie do- 


chodzi dọ mety. Humorystyczae kandydatury 


żydowskie, przyczepiające się do niędokrew- 
FM niedorozwinięiej Unj: państwowej tyle 
tylko działają, że ośinieszają poważnych kan- 
dydatów owej Unji i pozbawiają ich resztek 
sympatji i. poparcia społeczeństwa, Jednem sło 
wom-narzdow. żydosiwo jest hors de concours 

Tylko jedno stronnictwo przeciwstawia się 
zjednoczonemu żydostwu — „Bund', Z ja- 
k m rezultatem? Przeważnie nawel do 10 proc. 
głosów bloku żydowskiego nie dochodz , Man 
datu nie uzyskuje nigdzie, nawet nie w cen- 
trach przemysłowych, gdzie Bund faktycznie 
przedstawia siłę. To jednak panom bundow- 
com nie przeszkadza, przemawiać z wielkim 
rozmachem o sżerokich masach ludowych, któ 
re on} to w przeciwieństw e do sjomstycz- 
nych przedstawicieli „garstki bogaczy į paska- 
rzy”, mają w swojej arendze. A tymczasem 
na nieszczęście „masa“ jest pojęciem ilościo- 
wem i wyraża się zupełmie nedwuznacznie i 


zgola bezapelacyja e w — liczbie, A liczba, oł- 


marne, Umożliwi to przeprowadzenie w kar- 
dym okręgu wyborczym jednego mandatu éy 
dowskiego. W ten sposób straci kampanją W ( 
borcza wśród stronnictw żydowskich wiełe 26 
swej ostrości, a niebezpieczeństwo rozbicia 
n'e będzie tak wielkie. F 
e 

m, 


—— 


brzymia liczba, była po naszej stronie A £ 
tera: szerokie masy ludowe są w naszyu ¢% 
kozie, Lud żydowski w swojej wielkiej m 
nas darzył swojem zaufat'em, a przed v 
ludu powinien wyznawca ludowładziwa 
bezwzględny respekt... 

sejmu tedy weszlo stosunkowo 
przedstawicielstwo żydostwa żywego, 
stwa, upominającego się śmiało o swoje pi 
wa. © n'c więcej, jak o swoje w konstyłtej 
i w lraktatach międzynarodowych zagwarń 
wane prawa. Liczne stosunkowo przedsta 
cieistwo żydowskie dalekie było od należū 
Żydom procentowo liczby, Ale liczbą uaskyí 
posłów już ne była taka rażąca, jak w p 
wszym sejmie. Naturalnie — niespodziańa k 
rektura przyszłą przedewszystkiem ze 
Małopolski, Pokazało się, że nawet zachod 
Małopolska może być wydajniejsza, 
zdawało. A wschodnia Małopolska skorzysta 
co prawda, z chwilowej konjunktury, « al 
cj Ukraińców, ale sama ludność żytlu rei 
może więcej dać mandatów, aniżeli na 
się zdaje. Aniżeli się przedewszystkiem 
tym, dla których przewidziany rezultat 
rów zamyka się szczelnie w prostem dziełem 
liczby mandatów przez statystyczny  ptoć 
żydowskich wyborców. W praktyce uustąg 


ii == 


Jeszcze o pogrom ach artyży dcwskich |[PARA 


"mm. 


NOWY DZIENNIE" sobota KIL 1927 


w Rumunii 
Straszne sceny. — Pociąg przybrany w tałeży. — Pogromy za żydowskie p'eniądze. 


„Ostjiidische Zeitung”, wychodzącą w Czer 
mioewcach. przytacza grozą przejmujące 'isty | 
opisy scen w czas e ostatnich pogromów anty- 
żydowskich w Rumunji. W jednym z listów 
£ przed tygodnia z Oradea Mare (Wie:'k; Wa- 
raźdyn) czytamy: 

„Miasto nasze przedstawia straszny widok. 
Sklepy są pozamykane, szyby w domach į wy 
stawy powyb jane i prowizorycznie zabitc de- 
skami. Plądrowanie jeszcze ciągle trwa Juz 
cztery dni; trwają wykroczenia. Żydzi żyją w 
Ewątp eniu, Liczymy na pomoc“, 

W innymi liście pisze czytelnik: „Na za- 
proszene władz wojskowych i policyjnych 
przyczyniłk się Żydzi tutejsi do  gościnnegu 
przyjęcia studentów. W elu Żydów >ddało stu 
 fentom, przybywającym na kongres, do dyspv 

zycji pokoje, oczkująe, że chociażby z najpry 
E o niejszego poczucia wdzięczności studcts 
| 


ei wstrzymają się od wykroczeń. 

. Trudno opisać wypadki, jakie zdarzyły stę 
w nocy z wtorku na środę, O godz. 10 tej wie- 
Ezór zakończyli cuzyści obrady kong:esu ? 
wdarli się do żydowsk ch synagog. Zniszczym 
"wszystko, co wpadło im pod rękę. Wyrzucaiz 
"Tory na ulicę, teńczyli na nich i wkońcu pa- 
"Mh. Organy bezpieczeństwa zachowywały się 
nietylko biernie, lecz brały udział w plądro- 
waniu po stronie studentów. Wiele bram roz- 
bito przy pomocy kolb karabinów policjantów 
Niektórzy żołn'erze oświiadczali 
Otrzymali rozkaz, by nie wchodząć w drogę 
studentom i dlatego stali przez cały czas 
B „karabinami u nóg”. 

Charakterystycznem jest, że pociąg. wiozn 
ty studentów był przybrany w mnóstwo tałe- 
pów i innych szat, ukradzionych w synago. 
gch. 
F Pismio „Cuvantul“ donosř, że na rzecz kon- 
gresu studentów wyznaczono fundusze prze 


Itadentów rumuńskich. Na domy te ofiarowa- 
$ Zydzi znaczne sumy, 

Szkody w Cluj wynoszą 30 m'ljonów lel. 
| Studenci ubierali się tułaj w tałesy i dokonali 
niszczenia we wszystkich synagogach. 


Smutny dokument 

} Do sędziwego rabina warszawskiego p. Mi- 
helsona nadszedł list od nadrabina W elke- 
jo Warażdynu Binjamina Fuchsa. Nadrabtn 


akie przesuwania tego arytmetycznego dzia- 
unia, że n'e można z góry rezultatu obliczyc. 
ło zwiększenia liczby posłów przyczynił się 
jewątpl wie techniczny blok mniejszościuwy. 
eszliśmy do sejmu w liczbie 34 posłów i 12 
matorów. Pokaźna cyfra. A jednak było nam 
początku drugiego sejmu gorzej, aniżeli 
końcem pierwszego. Właściwie byliśmy tak 
:ı w pierwszym sejmie pomimo niepokaźną 
& zawsze języczkiem u wagi. Jakoś taki 
emal zawsze był układ sił, że sejm dz'clił się 
li dwie niemal równe części, a myśmy rox- 
rzygali. Myśmy, np., rozstrzygnęl sprawę re 
rmy agrarnej w na'esencjonzdniejszem jej 
ssienowieniu. Swoją drogą — nie doznaliś- 
y za tę niesiychaną przysługę, która połą- 
na była z dużą of arą także żydowskich in- 
sów, żadnej wdzięczności ze strony party? 
 łopskich..: Z tego przykładu — a można ich 
owadzić całe mnóstwo — można tyko 
|flzieć. że stosunek sł naszych do ug'łu nie 
łzo się zmienił pomimo powiększenia ! czby. 
Walomiast stanę! śmy przed murem wprost 
iwornym. Endecka djabelska koncepcia wię 
ośc rdzennie polskiej przyjęła się aż ba: 
z na —- lewo. Została pod'ęta próba 
aezen a nas, szczególnie nas, chociaż natu- 
ie inne mniejszości były także ob,ęie ba 
‘ʻa. Zydzi, powiedz ano, nie maią mieć de 
cego wplywu na ząsadnicze «prawy par 


(C. u, n.) 


| go bolu i słabości, Ponieważ w ele 


otwarcie, że ; 


maczone na budowę domów akademickzch dla : 


Fuchs pisze: „Zapewne słyszel ście o witlkien: 
nieszczęściu, jakie spotkało nasze miasto i o 
czynach, jak ch dokonali złoczyńcy, Nie me 
ge wam obecnie opowiedzieć o okropnych wy 
dar-cniach, albowiem ręce drżą m z w elkie- 
rodałów 
Tor zostało potarganych na sztuki prz:z zło- 
czyńców i nie można ch zebrać. albowiens 
wiele z nich wrzucono do nieczystych miejsc 
i palono w ogniu, chcemy obecnie pvgrzebać 
zbezczeszczone świętości. Porieważ w spra 
wie zwyczajów pogrzebowych istnieją różn.- 
ce zde, proszę was o wypowiedzenie jglaau 
jak. należy dokonać pogrzekania Tor. Podp'- 
sany Biniamin Fuchs, nadrabin Wielkiego 
V arażdynu. 


Dyskusja pogromowa w Bu- | 


kareszcie 


W parlamencie rumuńskim wniósł poseł Mad 
gearu z narodowej partji chłopskiej interpelację, 


ogo 


DA REKRUTOW] 


don aga się od rządu jasnej odwowiedzi w spra- 
wie ekscesów studeackich w Siedmiogrodzie. Mad - 
gearu podniósł przeciwko rządowi ciężkie bardzo 
zarzuty, twierdząc, że członek rządu był w Klam- 
senburgu i stworzył utmosierę kongresu. Inoy 
członek rządu porozdzielał pieniądze wśród ucześt 
ników kongresu, a poseł z partji rządowej wygio- 
sił na kongresiż przemówienie Mowca zapytuje. 
się, w jaki sposób mogło dojść do rozruchów, sko 
1o w Wielkim Warażdynie i Kłausenburgu <toją 
silne garnizony wojska. W odpowiedzi na tę in- 
terpelację minister spraw wewnętrznych Duca po 
stawił kwestję zaufania, które, rozumie się rzą- 
dowi zostało przyznane 

Równocześnie „Areverul* donosi z Klaasenbue- 
Fa, że tamtejszy rabin zakomunikował władzom, 
iż rozmaite sprzęty liturgiczne z żydowskiej syna 
gogi znajdują się w posiadaniu pewnego ucznia. 
Władze rzeczywiście te sprzęty temu uczniowi za- 
brały Wkrótce student ten zniknął na pewien 
czas, co dało hasło do niesłychanej agitacji pogro- 
mcwej. Wychodzący w Klausenburgu organ par- 
iji liberalnej wystosował nawet do rabinatu o- 
iwarle zapytanie, gdzie się podział ten uczeń Na 
szczęście, po kilku dniach uczeń znowu się poja- 
wił i w ten sposób zbrodnicza agitacja, której 
iząd wcale nie przeciwdziałał, spaliła na panewca 


Trciesiy przeciw chufigańom rumuńskim 


Studenec’ francuscy zrywają stosunki z pogru mczykami, — Protest izby handlowej w Bu- 
kareszcje. 


Bukareszt. (ŻAT.) Na posiedzeniu związku Izb 
handlowych uchwalony został protest przeciwko 
oststnim wypadkom w Siedmiogrodzie i postano- 
wiono zażądać dla pogromowanych kupców 6- 
miesięcznego moratorjum. 

Wielki Warażdyn. (ŻAT) Przybył tu sekretarz 
poselstwa angielskiego w Bukareszcie p. Howe o- 
raz przedstawiciele dzienników „New York Ti- 
mes“ 1 „Daily Mail“ Goście zwiedzili zdemołowa- 
ne synagogi oraz kapitana amerykańskiego Kel- 
lera, który pozostaje jeszcze na kuracji. Kapitana 
Kellera zwiedzili również sędziowie, przeprowa- 
dzający dochodzenie, którzy zapytywali go w ja- 
kich okolicznościach został pobity. Kap. Keller o- 
świadczył, że został krwawo pobity przez liczną 
grupę studentów na ulicy Ferdynanda Domaga się 
on odszkodowania w kwocie 5,000 dol. 

Bukareszt. (ŻAT.). Dziennik „Dreptales* przyta- 
cza list pewnego siudenta rumuńskiego z Cannes 
we Francji, który pisze, że studenci francuscy po- 
stanowili zerwać wszeikie stosunki ze studentami 
rumuńskimi, gdy dow.edzieli się o wypadkach w 
Klauzenburgu i Wielkim Warażdynie. Przyłączyli 
się do nich również studenci Anglicy. Polacy, Li- 
twini i Japończycy, tak, że Rumunowie są obec- 


Zima we A 


(Oryginalna korespondencja „Nowego Dziennika”) 


Wiedeń, w -grudniu. 

Reporter, notujący skrzętnie wszelkie ważniej- 
sze i mniej ważne wypadki natury polstycznej, ar- 
tysiycznej, choreograiicznej itd, został pewnego 
pięknego poranku po obudzeniu się zaskoczony 
fenomenem klimatycznym: przez noc zostało nad- 
dunajskie miasto pokryte grubą warstwą czyściut- 
kiego śniegu To znaczy, że zima zasiadła na 
swoim tronie, Jeśli nie doniosłem o tym donio- 
siym wypadzu niespodzianej koronacji telegraficz- 
nie — stało się to tylko dlatego, że koniec końcem 
tego rodzaju „nies,odzianki” mają miejsce coro- 
cznie i — jeśli mnie pamięć nie myli — także i 
w Polsce... 

A zatem, jak już powyżej doniosłem, spadł Śnieg. 
Ku wielkiej uciesze bezrobotnych, którzy znajdują 
swoją „sezonową pracę w całocziennem i calo- 
nocriem uprzątaniu Śniegu z jezdni i ku wiełkiemn 
utrapieniu dozorców domu, zobow'ązanych do wy- 
pełniania tej samej czynności na chodnikach. Pie- 
lęgnowany jek panienka z bogatego domu, latem 
kwietnikami swoimi czarujący Ring przystroił się 
na biało i nawet mizantrop i pesymistą przyznać 
muszą, że jest mu z tem bardzo „de twsrzy . Mi- 
ło jest spacerować po nim, tembardziej, jeśli po 
długich a cięzkich cierpieniach udało się Wresz- 
cie zebrać szylingi, potrzebne na wykupienie fu- 
tra z „Dorotheum“ (miejski zakład zastawniczy). 
Ten fakt ostatni dodaje też animuszu w niebywale 
ważnej sprawie zaglądania w oczy uroczym. otu- 
lonym w wykwintne futerka Wiedenkom, które 
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wue zupełnie izolowani. na uniwersylecie tamtej- 
szym. 
Bukareszt. (ŻAT.). Wychodzący w Klauzenbur- 


gu dziennik „Lumea di Tzara* pisze. „Rząd powi- 
rien spełnić żądania studentów, pow eważ w po- 
wietrzu czuć prochem. To, co miało miejsce w 
Wielkim Warażdynie, Klauzenburgu i innych mia- 
slach, jest zapowiedzią tego co może nastąpić w 
całym kraju”. 

Dziennik „Adeverul* zapytuje. dlaczego gazeta 
„Patria“, która również wychodzi w Klanzenbur- 
gu i występuje przeciwko chuliganom, ukazuje się 
z białemi lnkami z powodu skreśleń dokonanych 
przez cenzurę, która jednak nie dostrzega hecy 
pogromowej uprawnumej przez pismo antysemie- 
kie. 387.4 

Bukareszt. (ŻAT.). Trzy organizacje centralne 
Żydów siedmiogrodzkich ogłosity wspólny mani- 
Test. w którym jest powiedziane: „W dziesiątym 
roku pokojowym Rumunj: rząd zezwolił i poparł 
zorganizowanie kongresu, którego program stał 
na stanowisku eksterminacji mniejszości narodo- 
wych. Podtrzymując świadomość poczucia siły stu 
dentów, rząd nie podjął żadnych środków celem o- 


radują się śniegiem i mrozem — rzadkimi bądź co 
bądź gośćmi w stolicy Austrji, znanej z łagodnego 
kiimaiu. Cesarzowa Marja Teresa siedzi jak zwy- 
kle na swoim cokole kamieanym naprzeciw Bur- 
gu i patrzy z osłupieniem na flirt grudniowy swo- 
ich poddanych, którzy nic sobie nie robią z jej 
sregich, a moralnych kodeksów Zato na głowie 
jej wyrósł komiczny, wysoki czepek z białego 
śniegu, wywołujący wrażenie, że monarchini znaj- 
duje się w negliżu nocnym. 

Jest jednak i odwrotna strona medalu. jeśli idzie 
© śnieg. „Des einen Freud, des andern Leid“. Po- 
siadacze bucików, nie odznaczających się nienarusze 
nością, nie są nim zachwyceni, podobnie zresztą 
jak pan Dagfin Carlsen. Kto to jest ten pan o 
pięknem norweskiem nazwisku? Także fabrykant 
sniegu, niczem bogi klimatu, ale sztucznego. Nie- 
dawno dopiero odbyło się uroczyste otwarcie pa- 
kcu śniegowego, otwarcie tak pięknie zainauguro 
wane zamachem rewolwerowym na burmistrza 
Seitza. W ogromnej hali byłego dworca północno- 
zachodniego urzadził on tor saneczkowy 1 „łąkę* 
dla narciarzy, pokrytą bałym, gładkim, chemicz- 
nie spreparowanym puchem, dającym pod każdym 
względem iluzję prawdziwego śniegu 1 ledwo 
interes zaczął iść, a tu jak ns złość sypać się po- 
czyna z nieba naturalny śnieg, który im jest trwal-. 
szy i czystszy, tem „brudniejszą” stanowi konkur 
iencję dla pana Carlsena. który ze swoją sprosz- 
kowaną sodą nie może skutecznie rywalizować ze 
zboczami „Wienerwaldu ', gdzie nie płaci się wstę* 
pu. 

A ponieważ już mowa jest o sporcie, trzeba 
wspomnieć o jednej jego odmianie — letniej, któ 
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dhrony spokoju publicznego. W ten sposób doszło 
do okropnych zbrodniczych czynów. popełnionych 
w-oeżach policji i wojska, które wcale nie usito- 
wały przeszkodzić ekscedentom. Smulne wyfpadk! 
te są logicznym skutkiem pewnego systemu. Przed 
Bogiem i całym światem protestujemy donośnym 
głosem przeciwko profanacji naszych świątyń 1 
celikwji i przeciwko planowemu prześladowaniu 
Żydów. żądamy przykładnego ukarania winnych 
w wykroczeniach antyżydowskich. Domagamy się 
położenia kresu agitacjom antyżydowskim. Doma- 
gamy się nrzeczywistnienia pelnych praw religij- 
pych, kulturalnych i gospodarczych. które zostały 
nam zagwarantowane przez konstytucję”. 
Przytoczony manifest został podpisany przez 
nadrabina Dra Mateusza Eislera, Dra Józefa Fi- 
echera, Dra Hilela Cohna i prezesa 5. Ullmanna. 


Protest akademików żydowskich 
w Warszawie 


Centr. Kom. Wyk. Zw. Żyd. Akad. Stow. Samopo 
wocowych w Polsce wyraża swe uholewanie i obu- 
azenie z powodu antyżydowskich krwawych eksce 
sów, które się ponowiły w Rumunji, w Siedmiogro- 
dzie. Całkowita odpowiedzialność za grabieże i 
mordy, których się dopuściły chuligańskie bandy 
sindeniów rumuńskich na żydowskiej ludności w 
S%edmiogrodzie i Besarabji spada na rząd rumuński, 
który stosuje politykę eksterminacyjną w stosunku 
do wszystkich mniejszości narodowych wogóle. a w 
stosunku do ludności żydowskiej w szczególności. 

Przeciwko krwawej napaści zorganizowanej Te- 
akcii, skierowanej przeciwko bezpieczeństwu Życia 
żydowskiej ludności wyraża C. K. W. Zw. Żyd. A- 
kad. Stow. Samopomocowych w Polsce swój naj- 
ostrzejszy protest. Jedyną godną odpowiedzią na po 
wyższą -masakrę — to nieprzejednana walka z pano 
szącą się reakcią w Rumunii — z jednej strony oraz 
stworzenie szmocbrony. zdolnej do odparcia napa- 
dów chulizańskich band reakcyjnych — z drugiej 
strony. = 
„e H 


Czy senator może być stróżem 
nocnym? 


Sprawa ta znalazła się nagle na porządku dzien 
nym węgierskiej izby panów Zasiada tam z gru- 
py małych rolników zamianowany przez rząd se- 
nator Szij. który stale mieszka we wsi Nagygmant 
Wszyscy mieszkańcy tej wsi muszą spełniać po 
kolei służbę stróżów nocnych Gdy kolej przyszła 
na członka izby panów. chłopa Szij, tenże odmó- 
wił. zasłaniając się tem, że członek izby panów 
nie może być zmuszony do takiej funkcji. Wdro- 
żono przeciw temu cbłopskiemu senatorowi do- 
chodzenie i zażadano od izby panów wydania go. 
Izba panów ma w tej sprawie w tych dniach za- 
decydować. 
ob - pc cc 


ra się szykuje jednak obecnie do zagarnięcia zi- 
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my pod swoją władzę. Mam na myśli sport pływa- 
cki. I nie wogrzanym basenie - broń Boże! — ale 
w prawdziwym Dunaju. Kiedy zwyczajni Śmier- 
teinicy trzęsą się w swojej grubej odzieży, z zim- 
na — mni, pionierzy nowej kultury ciała, płyną 
sobie w lodowatej wedzie dunająwej ubrani w zwy 
czujne trykoly, jakgdyby w lipcu. Jest już w Wie- 
dniu spora liczba zwolenników i zwolenniczek te- 
go ekstrawaganckiego sportu, który — jak jego 
apostol Dr. Fanesch twierdzi, — posiada ogrom- 
me zvaczenie dla zdrowia, piękna i młodości. Zda- 
niem tego lekarza, realizującego swoje teorje o- 
sobiście i w towarzystwie członków swojej w 
grudniu kąpiącej się gminy, niema lepszego środ- 
ka prewencyjnegu przeciwko chorobom  piucnym 
itp, nad kąpiel zamowa. „Przeziębiaj sie codzien- 
rie“ — otọ jego zasada, a uchronisz się przed 
rejrozmaitszymi katarami dróg oddechowych. 
Przeziębiaj się codzuennie poto, by się nigdy po- 
ważnie nie przeziębić Czyli, swego rodzaju me- 
toda wybijania klina klinem. Nie dość jednak na 
tem: Dr. Panesch powiada — a jego zwolennicy 
połakują mu z zapałem, (dziwnym trafem nie za- , 
marzłyu wśród przerębli lodowych) — że niemasz | 
«epiej driałającego Środka odmładzającego, aj 
tędżienną kąpiel w zimie. A zatem niechaj drżą 
$'einachy i cieszą 'się pawiany, których w przy- | 
szfości nie będzie się więcej kaleczyć dla worono- 
wskich operacyj. A fabryka preparatu odmładza- 
jącego „Łukutate' niechaj zawczasu przestanie ; 
produkować: nowy i tani eliksir nam powstal w 
postaci kąpieli grudniowej Szkode tylko, Że nie- : 
=D 2a — Zimny, Dr. Sz. W. i 
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Przegląd gospodarczy 
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Użytkowanie funduszów 

o o 

z pożyczki 
Opracowywanie wniosków w sprawie dyspono- 
wania sumami, przeznaczonemi z pożyczki stabil- 
zacyjnej na cele rolnicze i na przedsiębiorstwa 
państwowe, zostało powierzone specjalnemu ko- 
mitetowi, w skłąd którego weszli: wiceminister 
skarbu, p. Grodyński, jako przewodniczący, oraz 
jako członkowie p. Narbutt z ramienia minister- 
stwa skarbu i p dyrektor Kozieł z ramienia Ban- 
kn Polskiego. Komitet rozpoczął już działalność. 
W celu. zapewnienia koordynacji pomiędzy dzia- 
łalnością komitetu, a polityką kredytową Banku 
Polskiego, wnioski komitetu będą wymagały za- 
twierdzenia ze strony p. ministra skarbu w poro- 

zumieniu z prezesem Banku Polskiego. 


Fluktnacja papierów warto- 
ściowych 


Z Warszawy donoszą: 

Sytuacja na rynku akcyjnym, po pewnej popra- 
wie w październiku i w listopadzie, znów się po- 
gorszyła; nastąpiła powolna, lecz stała zniżka 
wszystkich prawie papierów dywidendowych. O- 
bróty były minimalne. Podczas gdy w paździer- 
niku obroty na giełdzie warszawskiej dochodziły 
db 14,5 milj zł, w Hstopadzie spadły do 6,7 milj 
zł Z papierów przemysłowych najsiiniej zniżko- 
wały: Zawiercie (z 41 na 35), żyrardów (z 19,50 
na 17.25), Ostrowieckie Zakłady (z 99 na 86), Ru- 
dzki (2 62,50 na 54.50). oraz Starachowice (z 7850 
na 68,75) Jedynie papiery bankowe, jak Bank 
Polski i Bank Handlowy utrzymały się naogół na 
dotychczasowym pożiomie, Bank Zachodni nawet 
zdołał poprawić swój kurs o 10 proc. Podobny 
nastrój zniżkuwy panował także na giełdach pro- 
wincjonalnych we Lwowie. w Krakowie i w Po- 
znanIiu. 


Katastrofalne skutki mrozów 
E . . 
dla ozimin 
Społęgowane od kilku dni mrozy grożą zupeł- 
nie wymarznięciem zasiewów ozimych. Groźbę tę 
polęguje jeszcze niemal zupełny brak śniegu, któ- 


b ZZA nn NN 


ry zazwyczaj, pokrywając ozimiuy, pozwala im 
przetrwać nawet  najsroższą zimę. Rolnicy, 
zwłaszcza w wojewódziwach centralnych : wscha 
drich, uważają oziminy prawie w bpoiowie ża 
stracone. O ile mróz nie zelży, wyniki przyszłych 
zbiorów mogą być katastrofalne. (Pap. 
—- -0 = 

USTĄPIENIE NACZELNIKA WYDZIALU HAN 
DLU ZAGRANICZNEGO PRZY MINISTER- 
STWIE PRZEMYSŁU I HANDLU P. SYGIETYNŃ- 
SKIEGO. Z powodu ciężkiej choroby ustępuje po- 
dobno p. Sygietyński. Na jego miejsce proponowa” 
ny jest p. Wcisło atbo p. Sibeneichen. 

NIEZWYKLE POMYŚLNA  KONJUNKTURA 
W FRZEMYŚLE PAPIERNICZYM, Według ostas 
trich sprawozdań w ostatnich miesiącach konjuna 
kiura w przemyśle papierniczym w Polsce jest 
niezwykle pomyślna. Fabryki papieru otrzymały 
tyle zamówień, że nie są w stanie wszystkich wy* 
konac i dążą do rozbudowy fabryk. Obecnie pro~, 
dukcja wynosi około 10 tys. ton miesięcznie. 2 
zagranicy sprowadza się do Poiski papieru war- 
tości około 2 miljonów złotych w złocie. Mimo do- 
brego stanu i rozszerzenia rynku wewnętrznego wi 
roku bieżącym, rok przyszły zapowiada się jesz- 
cze lepiej. W związku z tem poprawiła się rów 
wnież sytuacja w dziedzinie handlu papierem4 
ruch jest bardzo ożywiony, płatność weksli — 
dobra, przeważnie trzy miesięczny kredyt. Hurto- 
wnicy żądają płatności 50 proc. w gotówce. ; 

POLSKA NA SIÓDMEM MIEJSCU W HANDLU: 
Z SOWIETAMI. Według urzędowych danych so~ 
wieckich obrót między Polską i Z. S. S. R. w cią- 
gu roku gospodarczego 1926/27 (gospodarczy roki 
sowiecki od października do października) wyw 
niósł 32,6 miljonów rubli złotych, w tej liczbie: 
równowartość 19,5 miljonów rubli wynosi eksport 
z Rosji do Polski. 13,1 miljonów rb. — import dor 
Rosji z Polski W handlu zagranicznym Z. S. S. R. 
Polska stoi na siódmem miejscu po Niemcach, An- 
glji, Stansch Zjednoczonych Francji, Litwie i Wło: 
szech, jednakże przed Czechosłowacją i Austrją, 
które zastosowały usilnie dumping w celu podnie- 
sienia handlu z Rosja. Zródło sowieckie podkreślą 


fakt, że znaczna część obrotu towarowego między 


Polsk a ZSSR. odbywa się w drodze nielegalnej 
i jest przeto w statystyce obydwu państw nieuja- 
WITA, 
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List z Sanoka 


Zalożeńie oddziału „Zrzeszenia Kobiet żyd.“ — Z 
„Iwrji*. — Uroczystości chanukowe. — „Tarbut*. 
„Mizrachi“ — Z Kahału — „Gmilat chasadim*. 


Na zaproszenie Komitetu Lokalnego Org. Sjoń- 
skiej bawiła w naszem mieście p. Dr. Saba Lin- 
denbaumówna z Krakowa, celem założeu'a oddzia- 
łu Zrzeszenia Kobiet żyd. Odczyt p. Dr, Linder- 
baumówny, który skupił wielkie rzesze publiczno- 
ści, a wŚród nich najpoważniejsze panie uaszego 
miasta, zrobił nadzwyczaj silne wrażenie, tak ze 
względu na treść jak i na formę. Po odczycie od- 
byłu się konferencja pań, na której referentka 
przedstawiła plan pracy dla mającego powstać 
w raszem mieście oddziału Zrzeszenia Kobiet żyd. 
Obecne panie zorganizowały się jako Komitet or- 
ganiżacyjny, który będzie miał za zadanie zwer- 
bować członków. W skład tego Komitetu wchodzą: 
fp Blumenfeldówna Ch, Ettingerowa M. Epstei- 
nówna R., Drowa Freyowa, Feihuschowa. Gross- 
manowa, Kczberowa. Drowa Nehmerowa, Drowa 
Reichowa, Rauchowa F. Schiffowa M. Sylfeno- 
wa i Silberówna L. 

Z zadowoleniem należy stwierdzić, że myśl za- 
łożenia oddziału Zrzeszenia kobiet żyd. znalazła 
silny odgłos wśród wszystkich sfer kobiecych ua- 
szego miasta Niewątpliwie przypisać to należy 
pobytowi p Dr. Lindenbaumównej w Sanoku. 

Onesdaj wygłosił p J. Fromowicz z Jasła — na 
zaproszenie „Iwrji* — piekny i zajmujący referat 
hebrajski nt. „Kóniec Mesjasza“ Żuławskiego. 

Zyd. młodzież gimn. urządziła tradycyjny „Wie- 
czór Makabeuszów*, Program obejmował: słowo 
wstępre wygłoszone przez p. H. Jakubowicza, de- 
kłamację, kwartet muzyczny i sztukę Orzeszko- 
wej pt. „Meir Ezofowicz*. „Haszomer hacair" u- 


rządził w lokału Stow sjen dla swych członków: 


„Wieczór chanukowy* z urozmaiconym progra- 
mem. Bardzo mile wrażenie sprawił „Wieczorek 
hebrajski* dla dziesi urządzony przez Stow. „I- 
wrja* Uczniowie szkoły hebr. odegrali pod reży- 
serja ; Blumenfełdównej sztuczkę hebrajska pt. 
„Jzwisot* Kiereńskiego. Gra dzieci wypadła jak 
najpemyślniej.j Do imprez chanukowych dodać 
jeszcze należy zabawe taneezną urządzoną przez 
„chalucej kasafa Raiwrit" 


braistów celem dokonania wyboru delegatów naj 
zjazd „Tarbutu w Warszawie. Wybrani zostalia 
Pp. Blumenfeldówna Ch. Mandel Lazar, Ripp S, 
Sprung S., Schwarz E. i Wenig M. Zebranie oddała 
hołd pamięci bip. Chajesa. Przed zamknięciem 
zgromadzenia przyjętą została także rezolucja, 
protestująca przeew tym sjomistom, którzy rozpo” 
częli akcję na rzecz zakładania szkół sjonistycze 
rych z językiem żydowskim jako wykładowym. 

Oregdaj bawił w naszem mieście p. Jungster m 
Jerozolimy w sprawach .Hapoel- hamizrachi* 8 
przy tej sposobności wygłosił w lokalu Stow. „Mi~ 
zrachi* ciekawy odczyi nt. „Położenie w Palesty= 
rie, a żydostwo ortodoksyjne”. 

Staraniem Zwierzchności gminy żyd. odbyło się 
w Synagodze w rocznicę śmierci pierwszego Pre- 
zydenta Rz. P. śp. G Narutowicza uroczyste na- 
bożeńsiwo żałobne. 2 

W ubiegłym tygodniu odbyło się pierwsze Wale 
ne zgromadzenie członków  „Gmilat- chasadim* 
Walne zgromadzenie wybrało wydział. który u- 
konstytuował się w następujących składzie: prze- 
wodn. Dr. Ramer, zast. Dr. Herzig, sekr. Ascher 
M. Skarb. Sobel H., członkowie: Babad, Dorlich, 
Feibusch, Grossman, Maj 3. Muschieł, Pintery Dr. 
Spiegel. Elem. 
PO TY 0 =zammmęc- 0-00 


Generał francuski tańczy przed 
Painlevem charlestona 


Painleve, francuski minister wojny, jest dosko- 
nałym matematykiem. ale nie zna najnowszych 
tańców. Pewnego dnia miano ministra zapytać siga 
czy pójdzie za.przykładem swego włoskiego koles 
gi i zakaże oficerom egzotycznych tańców. Paim 
leve nie wiedział, jak wyglądają te „tęzotyczne 
tańce. Wtęm wszedł da jego gabinetu wyższy 
francuski generał Minister nałychmiast spytał się 
generała. jak zapalruje się na tę sprawę, Da co O» 
trzymał odpowiedź. że te tańce egzotyczne są cał- 
kiem moralne Generał chcąc zademonstrować mi. 
nisirowi, jak ie tańce w praktyce wyglądają, za- 
czął tańczyć. Podczas popisu wszedł wożny i ce 
fnął się natychmiast przerażony. myśląc. że gene- 
tal i minister zwavjowali. 

Taką to anegdotę opowiada jedno z paryskie 


We wiorek 20 bm. odbyło się zgromadzenie he- | pism, 
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PARADA REKRUTÓW 


wkrótce największą I najwese!szą aktrakcią Krakowal 


Wiadomości z kraju 


Ofiary strasznego pożaru 
w Dzikowie 


Z Tarnobrzega doroszą: Pod gruzami sufitu bi- 
bljoteki, który zawalił się w czasie pożaru. zna- 
łeżli śmierć: Alfred Freyer, rekordzista polski 
w biegach długodystansowych, seminarzysika Ku- 
ezmerówna „dwaj uczniowie gimnazjalni, których 
nazwisk dotąd nie stwierdzono, dwaj stolarze Jan 
3 Jôze! Gielowie, murarz Pomykalski i strażak 
Skiba. Ponadto ciężkich poparzeń doznalo 7 osób, 
w liczbie ich wywiadowca policji Zukowski. Tra- 
godję powiększa okoliczność, iż Pomykalski zo- 
stuwił 8 nieletnich dzieci Kuczmerówna była je- 
dyną córką niezamożnych rodziców. Freyer przy- 
jechał do rodziców i Zastał ojca 70-letniego sta- 
fuszka ciężko chorego, matkę również obłożnie 
chorą. Straty z powodu pożaru wynoszą kllkadzie 
sigt miijonów złotych. 

Pamiątki po hetmanie Tarnowskim zostały ura- 
owane. 


taena 

DRUGA KONFERENCJA SJONISTGW- REWI- 
ZJONISTÓW. We środę 28 bim. i we cżwartek 29. 
bm. odbędzie się w Warszawie druga konferencja 
krajowa ajonistów rewizjanistów w Polsce, Głó- 
wny referat wygłosi Wlodzimierz Żabotyński, Po 
zatem wygłoszą referaty pp .Dr J. Kahan, Dr R 
Feldschuh (Siła organizacji, polityka krajowa), 
Dr D. Wdowiński, Mgr. A. Bibring, Dr Dauerman 
(młodzieży), Natanali Rotman (Hebraizacja ruchu) 
Uri Gliklich (nasza prasa) i inni. 

ZJEDNOCZENIE SYNDYKATÓW DZIBNNIKA 
RZY POLSKICH, ŻYDOWSKICH 1 NIEMIEC. 
KICH odbyło się w Lodsi. Obecnie istnioje w Ło 
si jedna organizacja dziennikarzy: Syndykat 
Anieńnikarzy w Łodzi. 

UCZCZENIE OSWALDA BALCERA. Specjalnie 
założony komitet obywatelski postanowił uczcić 
zasługi wybitnego historyka i prawnika Oswalda 
Bulcera, profesora Uniwersytetu lwowskiego, 
przes wybicie złotego medalu na jego cześć. 

ZNIESIENIE OBCYCH TYTUŁÓW W URZĘŁ 
DACH. Minister spraw wewnętrznych wydał októl 
mik, zabraniajęcy urzędnikom używania tytułów, 
badanych przeż państwa naborcze. Tytułów tych 
gie wolno używać nietylko w korespondencji urzę 
dowej, lecz również w osobistym kontakcie urzę- 
dników. 

RABIN Z LUBOWICZA PRZYBYWA DO WAR 
SZAWY. Do Warszawy ma przybyć rabin lubowi- 
ezowski. który ostatnio został wirącony do wię- 
sienia w Leningradzie, a —— dkó=m zek zodlk zai Bieli 7 mowi; dak ik AW | 2 wydalony 2 


Dzieje kantonisty 


(Z życia żydowzkiego w Rosji w epoce Mikolaja 1.). 
17 Ciąg dalszy. 


Po kilku dniach myśmy ż Arczykiem jak zwy: 
Ble, robili przygotowania do obiadu. Nadoflewa 
pelny kociołek mleka i zucząlerh rozniecać ogień. 
Arczykowi udało się ściągnąć u swego gospoda- 
rza jakąś wedzoną rybkę i dumnie zaczał ją toz 
dzierać swemu paznokciami. Wtem ukazało bię zda 
la dwoje ludzi, którzy skierowali się szybkim krę- 
kiem wprost do nas. W jedaym z nich rozpozna- 
łem mego gospodarza. 

Schwyciwszy pełny kociołek, pobiegłem co tchu 
w przeciwną strong, wylałem ‘mleko do pierwste* 
go uapotkanego rowu i cisnąłem tamże swój ko- 
ciolek, poczem wróciłem na swoje miejsce, drżąc 
se strachu na całem ciele. Nie omyliłemm się. Do 
nas zbliżyło się dwóch chłopów, ż których jeden 
był molm gospodarzem. Drugi nie był mi znany, 
lecz widząc, jak Arczyk że ryżej zbladł i zer 
wał się na nogi, domyśliłem się, że był to gospo 
darz mego towarzysza. 

— Powiedziane ci było, świńska mordo, żebyś 
nie ganiał stada blizko lasu! Było cl powiedziane, 
czy nie było? — wrzasnął nieznajoiny chłop ża 
Arczyka, ująwszy go za długie wlosy I szarpnąw- 
szy z całej siły 

= A ty, paia krew, dlaczego się oddalesz a by- 


granic sowietów. Chasydzi warszawscy preygoto- 
wują wspaniałe przyjęcie słynnemu rabinewi. 
NOWY ORGAN BUNDOWSKI. We Wilnie roz- 
począł wychodzić bundowski tygodnik „Unzer 
Stimme“ w języku żydowskim. Będzie on poświę- 
cony sprawom Bundu na terenie wileński. 

Komisarjat rządu w Warszawie skoniiskował œ- 
slatnio trzeca numer tygodnika  socjąlistycznego 
„Unzer Caj“ za artykuł bundowca p. Ehrlicha 
pn. „U progu kampanji wyborczej“. 

OGRANICZENIE EMIGRACYJNE DO AFRYKI 
POŁUDNIOWEJ. Wkrótce ukaże się tożporządze» 
nie ministra robót publicznych, aniczające czę- 
achiowo emigrację do Afryki południowej. Ograni- 
czenie dotyczy głównie kobiet, emigrujących bez 
opieki. Dia tych kobiet bedzie emigracja całkowi- 
cie zamknięta. Nie będzie wolno również anigro- 
wać inteligencji pracującej. 


WSPANIAŁA ZIMA W TATRACH. (kap) W 
dniach ostatnich w całych Tatrach tak po stronie 
polskiej jak częchogłowackiej mrozy żnacznie się 
zwiększyły, równiaż warstwa śniegu doszła do 
nienotowanej już dawro o tej portë grubości W 
Zakopanem temperatura dochodziła juź chwilami 
do blisko 30 stopni poniżej zera. Warszwa sniegu 
osiągnęłu prawie 50 om w dakopunem, a przeszlo 
1.50 cm w Morskiem Oku. Najwięcej śniegu w Ta. 
trach Wysokich zanotowano w Starym Smokowcu 
po sirowie czeskiej — grubość warstwy śniegowej 
przekroczyła tım 70 cm, niewiele mniejsza jest 
też w Szczybrskiem Jeziorze, gdzie wynosi 68 cm. 


PROCES O NIETYTULOWANIE 8LOWRM 
„PAN“. Inwalida wojenny p. Becalel Tuczyúski za 
skarżył do sądu warszawskiego prezesa 2ydow- 
skiego związku inwalidów w Warszawie, Wur- 
zelmanna i sekretarza Tumana o to, że w liście 
nie tytułowano go słowem „p Oskarżeni O- 
świadozyli przad sądem, że w ko inwalidów 
kydowskich wszyscy są kolegami i że nie mieli 
zamiaru obrazi p. Tuczyńckiego. Sąd uznając, że 
zwrócenie się do obywatela polskiego bez tytułu 
„pan” jesi obrażającem, skazał pretesa i sekreta» 
rza związku inwalidów żydowskich ża dwa dni 
arestu. Oskarżeni wnową apelację. 

PROCES KRÓLIKOWSKIEGO ODROCZONY. 
Przed sądem najwyższym itil się odbyć ostalnio 
proces kasacyjny przeciwko Królikowskiemu, o 
<karżónamu 0 zamordowanie i poćwiarlowanie 
prostytutki Michałowskiej. Ponieważ jeden z uzloa 
ków trybunału nagle zachorował, proces odro- 
Noa. 

ZLODZIEJE POZNARYCY ZBIEQLI ABRO- 
PLANEM? W numerze wczorajszym uonieśliśmy 


dletn tak daleko od domu? — przystąpił do mnie 
mój gospodarz. 

— Patrzaj — ta, kumie! — zdziwił się gospo 
darz Arczyka, ¿wracając się do mego 
Moją rybę oai żrą! A żoaka moja przetrzepała dziś 
wszystkie dzieci w domu wiaśnie Ra tę rybęl 

W tej chwili zbliżył się Beniek, który zdjął czap- 
kę i zjadliwie się uśmiechnął 

~ TO jeszcze nie jest kac mp co Omi wypra: 
wiają, == zmdenuncjował, ażując na NAA. — Q- 
ni codziennie doją krowy i gotują sobie mieczną 
kaszę. Oto proszę zobaczyć, —- wyjaśniał Beniek, 
szukając oczyma mój kociołek. 

— (dzie masz kociołek, nicpoGiu? — krzyknął 
strasznym głosem mój gospodarz schwyciwszy 
mrie za rękę. 

= Oto Jeży tam, — wskazał palcam Boniek, 

Przeklęte psy zdradziły mnie, gdyż Zbiagly się 
na zapach świeżego mleka na miejsce, gdzie były 
ukryte świeże ślady mego rwa przestępstwa. 
Gospodarz udał się iam Wina była jasia. Jak 
rozjuszone zwierzę, rzucił śię aa nie z dzikiu 
iykiem mój gospodarz, powalił tnie na ziemię i 
żaczął tak dusić, walić i kopać, że wszystkie gnaty 
zatrzeszczały ti, w uszach ftoglegi się głuchy 
dzwon, w oczach ściemniło się. Jak długo to trwa- 
ło — tie wiem. Ale gdy gospodutz przestał mnie 
bić i tratować nogami, leżałeth wciąż jesżcze da 
ziemi, nic nie widząc i nie słysząc. Klika razy mój 


ra wielkiej kradzieży, 
i odkryciu kradzieży 


! uych, atoli 


oprawoa próbował postawić mais DA AOgi, leont GA - 


dckonanej w największym 
Poznaniu. Bezpośrednio pe 
rozpoczęla policja pościg. 
Puszczono W ruch t ajiepszych ajentów  policyj- 
wszelki pościfę okazał się bezskutecz- 
oyin. Nigdzie nie zauważone żadnych podejrzanych 
cahb. Istniejo nodojrzenie. żo złodzieje przy 

y aeroplanu, odlecieli w den kierunku. 


sklepie [ubilerskim w 


Program stacyj radiofonicznych 
Piątek. 28 grudnia. 


Kraków (66 m; 14,40 i 14 16 Komunikaty, 16,40 
-17,05 Program dłu dzieci. 1%,20--17,45 „Przegląd 
izdjowy -- prot. dr. Wiikosz, 17, = -18,55 Kone 
ceri z Warszawy, (m. in, urje i pieśni), 19,06—19,19 
Giełda rolnicza. 19,35% Odety!t vi. „Nagonki na 
zające”, wygł. J. Marche wsk. 20.15 Trans. z War 
sznwy /koncert symiton | 22- 22,15 Komunikaty. 
Warszawa (1111 m) 11,40 Komunikaty, 17,45 K 
oert (m. in. pieśni". 20.15 Koncert Filharmoaji, : 
—2,45 Komunikaty. 

Poznań (2448 m; 12,45—14 Koncert terceni, cy | 
14 Gielda, 1745—19 Muzyka kameralnń, 30,1 
Transm. z Warszawy 

Katowice (422 m) 17,15-19 1 19,50—22 Traaam: 
p Warszawy (koncerty). 

Wilno (435 rh) 17,45—19 Koncerty, 20,15-—74 
Transm, z Warszawy. 

Wiedeń (517,2 m) 11 i 16 Koncerty, 20 İnécehitas 
cja, 

Berlin (483,9 m) 16,30--18,55 i 22,80 Koncerty. 
Stutigard (379,7 m) 2%) „iótryga 1 miłość", trage- 
dia Schillera. 

Hamburg (394,7 m) 18, 19 i 21 Koncerty, do 0,30 
Muz. Taneczna. 

Langenberg Sg tn) 13,05, 18 Koncerty, 
Wieczór wesoły, do 24 Muz. wieczorna. 
Praga (3489 m) 19 „Cosi van tutti" opera Mo- 
zarłta. 

Raym (449 m) 20,40 Muzyka lekka. 


JAKIE OPERY USŁYSZYMY WKRÓTCE NA 
FALI KRAKOWSEIKJ? 

We czwartek 29 bm. transmisje z Poznania „Ja 
kóba Lutoisty*, opery H. Opieńskiego, w sobotę 
31, bin transmisję z Katowic „Cusanowy”, opery 
Różyckiego i we Środę, 4 diycznia 1928 r. Iranś: 
nisję z Katowic „Aidy* opery Verdiego. 

emme e n e a o o 


REPERTUAR K'NOTEATROW 
BAGATELA: „Bardelys, książę miłości”, 
CORSO: „W kraju dzikich Tyburów“- 

NOWOŚCI: „ Wsidłach życia” (Lyn de Putti). 
PROMIEN: „Variete (Lya de Putti, Kmil Jan- 
ninge). 

SZTUKA: „Przez sport do kobiety”, 

UCIECHA: „Miłostki*, 

WANDA: „Eskapadn młodej mężatki“ i „Wśród 


łomiepi”. 
WARSZAWA: „Śmiech przest lzy”. 


saga «wd 


2t 


każdym rażetn znów pudałem jak snop ORT > 1 || Ja © Guba wdw: i dk) Sin ra uch E dA 
taój, jak widać, sam się przeląkł swego okrucień- 
stwa, gdyż zabrał się do cucenia mnie, pobiegł po 
wodę i zaczął mnie oblewać. Gdy przyszedłem ależ 
a do niebie, usłynzałem bolesne, toedzierające 
krzyki Arczyka, które coraz bardziej oddaluły się 
odemnie. Oberwał on też le ne mmeh 
Pomimo usiłowań mego gospodarza nie 
mogłem podźwignąć się. Jedna noga odmawiała 
calkiem posłuszeństwa: wisiała jak kawał dre- 
wra i sprawiała mi taki piekielny ból, gdy chcla< 
łem postąpić krak naprzód, że mitnowoli upadałem |, 
ź jękiem Gospodare zostawił mnie samego, mio- 
tająe przekleństwa, i pognał sam stado do domu. 
Ja zaś pozostałem na polu, leżąć juk trup Z 2am- 
kniętemi oczy.na, gak -wawiguy, pokaleczony, po- 
biereszowany, i jęczałwn z bólu. Zdawało mi się, 
że ktoś głuszcze mnie po głowie i płacze razem 
ze mną. Ź trudem otworzyłem oczy: Obok mnie na 
ziecai niedriał Boniek, trzytnając rękę Ba Mojem 
czołe i gorzko płakał Odsunąłeż się od biega, jak 
od imiji. 

~e Preg odemnie! -- wyszeptałet. — Diaczəgoé 
maie zgubił? Co ja ci zrobiłem? 

— Tobie, Jeruchim, tie złego zrobić nie 

loza, tyś dobry chłopak. Ale chciałetn nauczyć t 
który woli peom oddać to, a so 


niż 


podieca Arczyka, 
„0 prosi swój... 
— Coś ty za „swój” dla nas? — 
odwróciłam się od niego. 
Ciąg dalszy nastąpi. 


zauważyłea ù 


KRONIKA 


Grudzień 
Wachód Zachód 
słońca 23 słońca 
7 m.43 Piątek 15 m. 28 
29 Kislew 1688 


Z Egzekutywy Org. Siońskiej 
Dnia 21 bm. odbyło się posiedzenie Egzeku 

gywy Organizacji Sjońsk ej na zachodnią Ma- 

łopolskę į Śląsk w Krakowie. 

` Na posiedzeniu tem poza bieżącymi sprawa 

mi omawiano sprawę resortu młodzieży, a w 

szczególności przygotowania dotyczące odbye 


„NOWY Diiewiik” soho M KUI ii 


f EWA 


Piel: noża fm NAROŻNEGO l. femoltiej | m M! 


W nocy ze Środy na czwartex wybuchł przy uż. 
Batorego pożar, który ze względu na późną porę 
nocną, jak również z powodu tego, Że ogień odrazu 
obiął wiązania dachowe, mógł przybrać katasirołał 
ne rozmiary. O godz. 2.50 mia. w nocy automat po 
żarny zaalarmował strażnicę ogniową. a w minutę 
później posterunkowy policyjny doniósł, że przy ul. 
Batorego w realności |. 23, wychodzącej z narożm 
kiem na ul Karmelicką, powstał pożar. Spóźniem 
przechodnie zauważyli wielkie kłęby dymu i języki 
ogniste wydobywające się z dachu tej realności. 
Trąbka strażacka zbudziła śpiących  mieszkafców 
kamienicy, którzy nie mie pojęcia, Że płonie Im 
dach nad glowa. Kiedy straż przybyła na miejsce po 
żaru, płoaniemie objęły już dach na obszarze 18 me 
trów kwdr. Wśród zbudzonych mieszkańców kamie 
nicy, zwłaszcza wśród lokatorów trzeciego piętra, 
powstała panika. W strasznem zamieszaniu i poplo 
chu rzuci się oni do wynoszenia sprzętów | urzą 


się mającego w czasie od 31 bm, do 7 stycznia | dzeń domowych na miższe piętra. 


2928 „Tygodnia Młodzieży" w naszym okręgu, 
oraz wydawnictw dze} z dziedziny judaśsty- 
ki i sjonistyki. 

Następnie załatwiono cały szereg spraw do- 
tyczących komitetów okręgowych. 

Nadto uchwałono wszcząć wzmożoną akcję 
ma rzecz funduszów palestyńskich w szczegól- 
ności najbliższe miesiące poświęcić energ'cz- 
nej akcję na rzecz Keren Hajesod w calej na- 
maej dz elnicy, . 


Druga Konferencia krajowa 


Mizrachi zach. Ma! iski 
Org. Miz E iaei Ra opo 


Egzekutywa org. „M'zrachi* komunikuje: 
Ii konferencja krajowa, która odbędzie się 
dnia 1 stycznia 1928 r. przy współudziale b. 
posła H. Farbsteina i rabina M. Asafa, prot. 
am 'wersyletu hebrajskiego w Jerozolimie, obej 
muje następujący porządek dzienny: 

7 -L posiedzenie, godz, 10 przedpoł, 

1. Zagajenie — Rabin dr S. Hirschfeld 

2, Powitania 

B ` generalne — p. Eliasz Mar. 

us 

4, Wybór prezydjum i komisję 

5. Dyskusja. 

li. posiedzenie, godz. 3 popol, 
6. Sytuacja w Palestynie — Rabin M, Asat 
(Jerozolima) 


Straż pożarna w sie trzech plutonów pod kierow 
mictwem naczelnika straży Obidowicza, przystąpiła 


| matychmiast do akcH ratowniczej, która była utrud 


mona z powodu trudnego dostępu do miejsca poża 
ru, jak również z powodu silnego mrozu. Strażacy 
przeprowadziłi cztery liny wężowe o długości 400 
metrów, lokalizując pożar, który mógł się i ci | 
na sąsiednie dachy. Akcja ratownicza trwala cj 
5 da.”  --MMENENEDEZEOZEN Zanik, 201. ZAB | 

ca się z apełem do + BEER: wychowanków gi- 
mnazjum św. Anny, by nadsyłali składki na ręcs 
skarbnika komitefu prof. Adama Ziemskiego, Kra 
ków, gimnazjum Nowodworskiego, plac Groble 9. 


— MIANOWANIA. Prezes Najw. Izby Kontroli 

na wA prezesa Okręgowej Izby Kontrol w 
Krakowie zamianował w stanie personalnym tej 
od referenta Proczka Jana — radcą w VI. st. 
pomocników refereniów inż. Dziewońskiego 
Tali Dra Misesowicza Tadeusza i Dra Wal- 
wskiego Józefa — róferentami w VII st sł. 
rachmistrza Wajdę Marjana, praktykanta referen- 
darskiego Wyżsaego Urzędu Górniczego inż. Sta- 
sickiego Bronisławą, aplikanta sądowego Mgsa 
Breucra Stanisława i Mgra praw Bystrzonowskie 
go Stefama «= ami teferentów w VIII st. 
— Z KRAKOWSKIEGO TOWARZYTWAĄ LE- 
KARSKIEGO. Wale zebranie członków Krak. 
Tow. Lek. wybrało W dniu 14 bm. następujący za- 
rżąd na rok 1988, Prezes: Prof. Dr Józef Latkow- 
ki, wiceprezes: Br Jan Landau (starszy), sekre- 
tarz dóroczug Dr E. Szczeklik; trzechletni mandat 
otrzymali: sekretarz stały prot. Dr Cięszczykie- 


7. Fundusz „M'zrzechi' (Keren Erez izrael) | wice Marjan, bibljotekarz Dr Spira (jun.), sę 


— Rab. D. Awigdor' 
å Hapoel Hamizrachi-Lewi Jungster (Jero - 
zolima) I Sz. Lang 


darz doc. Dr Seńkowski, mandaty redaktorów 
skarbnika trwają do końca 1928 r. 


— ECHA ZJAZDU LEKARZY. W uzupełnieniu 


9. Org. młodzieży mńzrach'stycznej — S. J. | sprawozdania z walnego zebrania związku leka- 


Szragai, Jerozolima i M. Brauner 
10. Dyskusja. 
III, posiedzenie, godz. 8 wieczór 
11, Nasza praca wychowawczą i kulturalna 
Rab. M. Kkieger 
12. Nasze stanowisko wobec dekretu o kaha- 
łach Dr, Dawid Bulwa, 
18, Obecna sytuacja polityczna — b. Poseł H. 
Farbstein i rabin dr S. Hirschfeld 
14. Dyskusja 
15, Rezolucje 
16. Wybory władz organ'zacją 
17. Zamknięcie. 


szyk 
= MRÓZ, który w ciągu Środy nieco zelżał, w 
mocy ze środy na czwartek znowu przybrał na sì- 


łe. dochodząc w Krakowie do 25 stopni Celsiusza | 
Rano o godz. 8-mej termometr wskazywał — 23 | otwarty został wielki tor ślizgawkowy na placu 


stopnie, koło południa jednak mróz- pod wpływem 
promieni słonecznych zelżał znacznie, dochodząc 
do — 10 stopni. Po nrzejściawem obniżeniu się do 
»— 13 stopni, termometr ku wieczorowi począł się 
znowu podnosić. O godz. 7-mej wieczór temperatu- 
ra wynosiła — 9 stopni C. 

— UCZCZENIE DYR. KUCZYŃSKIEGO Gro- 


| 
| 


RO nauczycielskie gimnazjum Bartłomieja Nowo- į 


dworskiego (dawniej św. Anny) w Krakowie, pra 
gnac uczelć i npamiętnić wielkie dla rozkwitu tej 
szkoly zasługi b. wieloletniego dyrektora zakładu 
Dra Leona Kulczyńskiego, postanowiło wmuro- 


wać w budynku szkolnym tablicę pamiątkowa ku ! 


jego czci. W przekonaniu, Że nieprzeliczone rzesze 
byłych uczniów czcigodnego pedagogn zechcą przy 


rzy w Krakowie, odbytego w dniu 18 bm., podaje- 
my przyjęty jednomyślnie wniosek b. min. doc. 
Dra Janiszewskiego: „Jedynym bem usunię- 
cia ciągłych nieporozumień pomiędzy lekarzami 
a zarządem Kas chorych, braków organizacyjnych 
w ubezpieczeniach społecznych i zapobieżenia wy 
nikającym stąd niedomaganiom oraz przeszkodom 
w stopniowym normalnym rozwoju ubezpieczeń 
społecznych, jest złączenie uapowrót spraw opieki 
społecznej ze sprawami zdrowia publicznego w je 
dnym państwowym urzędzje naczelnym z leka- 
rzem na czele i usunięcie ich przez to z pod wszel- 
kich wpływów partyjnych. 

— KAÑA ODDZIAŁU PKO. W KRAKOWIE i 
biuro inkasowe będą czynne w sobotę dnia 24 
bm. do godz. 11 przedpołudniem. 

— TOR ŚLIZGAWKOWY NA PL. GROBLE. Sta 
raniem dyrekcji gimnazjum św. Anny i komiietu 
rodzicielskiego oraz przy poparciu magistratu, 


Groble. Jest to największy tor w Krakowie, urzą- 
dzony na całej, przestrzeni placu. w obręhie parku 
gier gimnazjum św. Anny 

— WŁAMANIE NA UL. STASZICA. Stanisław 
Dałszewski, kupiec zam. przy u.l Staszica 4, zgłosił 
do policji, że dała 21 bm. między godziną 17 a 40 
włamano się do iego mieszkania zapomocą wytry 
cha lub dobranego klucza I skradziono mu futro mę 
skie wartośc! 1300 zł. oraz zamkniętą kasetkę z bi 


| Żuterią, a mianowiale 5 pereł, pierścionki damskie 2 


i 
s 


| dnia 20 20 bm. w czasie przewożenia 


czynić się do wielkiego aktu i bodaj drobnym dat | 


kiem pomnożyć konle-zne na ten cel fundusze, ko- 
mitet wyłoniony z grona nauczycielskiego, zwra- 


brylantami, i zegerek damski złoty, sznar korali * 
2 srebrne brazzolełki wartości 3000 zł. 

— 188 SZALIKOW JEDWABNYCH. Moszko Da 
wid Segal kupiec z Warszawy zgłosił do policii, że 
towarn z 
skradziono 


dworca kolełowego na ul. Krakowską 


' mu z wózka ręcznego paczkę zawłeraiącą 188 szali 


ków (edwabnych wartości 700 zL 


Podczas pożaru eddział, złożony = 34 policjan 
tów pełnił służbę, celem zabezpieczenia :nienia mię 
Szkańców. Mimo spóźnionej pory i przejniującego 
mrozu przypatrywały sę akcji ratowniczej “umy 
okolicznej ludności 

Skutkiem wielkiej Hości wody zużytej przez straż 
przy gaszeniu ognia prawie we wszystkich miee 
szkamiach na trzecłem piętrze poprzemakały Ściany, 
a w niektórych sufity groża zawaleniem. Musiang 
także podstenplować sufity w mieszkaniach na dra 
giem piętrze. 

Co było przyczyną pożaru, dotychczas dckladnieę 
nie ustalono. Przypuszczalnie pożar powstał od po* 
zostawiownej płonącej świecy, cd której zapaliły się 
rupiecie, złożone w większej tłości na strychu, nae 
stępnie zapaliło się włązanie dachowe i dach, który 
częściowo pokryty był blachą, częściowo papą. 

W godzinę po odleździe straży pożarnej, o godz. 
7.35 zawezwano ponowale straż pożarną do tej real 
ności, gdzie poczęła się palić jedna ze ścian na 5try 
chu. Przybyły pluton straży vodarnej ogień ugasił 
Szkoda, jaka pożar wyrządził, dotychczas me zosta 
fa ustalona. 


O godz. 10 rano ząweżwana straż pnżacną pa tę 
samą ulicę, gdzie powstał cgieł w mieszkaniu adw. 
Dra Bertolda Rappaporta. Zapała się ścianka O 
niana od kominka. Szkoda znaczna, albowiem ścia 
ka ta; srawana była drożim jedwabiem. 


a iąt add Eerd wykonaków s | - PocdślekoWAnie Sa 
WPasu  MAKSYMILJANOWI LAKSBERGERO» 
WI, dentyścio w Podzórzu, Rynek 15, za sumienne Ì 
ku mojemu  zupelnemń zadowoleniu sporządzenkk 
szczęki. skdadawi tą drogą seedeczne podziękowae 
nie. 2530g F. Eisiandowa, 
| wnnIEEZ E S DE cz 


KOMUNIKATY: 


— AKCJA NA RZECZ CHALUCA. W soborę 26 ` 
bm. e godz. 10 rano odbędzie się w lokalu „Merkag 
Haceirim"* zebranie koastytyujące komitetu zawiąza 
nego, celem akcji na rzecz „Miesiąc L'maan Hecha 
luc“. Wszystkip partje | urganizacja które zglosiy 
akces do tej akc, proszone % p wysłanie delegata. 

-— BNEJ—SJON. Zielona 17, £ p.) Dziś w piatek - 
o godz. 7 wiecz. wygłosi p. prot Benzioa Rappa 
post referat n. t. „łiiab”, Goście miłe widziani, 

— CEIREJ I CHALUC „MIZRACHI” (Kuga i6, 
1. p.) Dziś w piątek punkt. ò godz. 7 wiecz. wysies 
si odczyt hebrajskś p. A Kawtz, m t „Znaczenie 
Chanukowe dla nas”. Goście miłe widziani. 

Juiro o godz. 7 wiecz. pienarne zebranie człom 
ków. Na porządku dzienym bardzo ważne sprawy, 
m. in. wybór delegatów na konierencję krajową. 

„IEATID—PRZYSZŁOŚĆ* ooa 17) Dð 
Gpąłsk o godz.-6 wiśczóe AA referat p. koL Li 
Hechta, nt. „Unwersalizm i indywidualizm w tyde © 
stwie”, Goście mile wśdziart. 

— „MENORAŃ” Dziś w piątek o godz. 8 wiecz: 
kurs Uteratury żydowskiej, zaś w sobotę o godzinie 
10 rano kurs histori ajonizmu, 

— PRZEDŚWIT—-HASZACHAR: Posiedzenie Ko 
misjj Organizacyjnej oraz Redakci Żywego Dzien 
mka odbędzie się dziś o godz. 7.30 wiecz. Ostatnie 
nika odbędzie się dziś o godz. 7.30 wiecz. (Ostatnie 
przygotowania na sobotnie zebranie towarzyskiej. 

— SEMINARJUM DLA MŁODEJ LITERATURY 
HEBRAJSKIEJ (Zielona 17. L p.) Dać, piątek da. 
23, 12, godz. 7 wiecz.: Poezje,M. Temkina. Godz. 
8-ma: Plęśń nad pieśniami, Godz, 9-ta: Posiędzenie 
Wydziału stow. „Chalucej Hasata Hatwrit* Clonar 
we) L komis prasowej. 

— ZW. SJON. REW. Dziś w piatok o godz. ? wie 
czór zebranie połączone z refełatem tow. L. Seide 
na i koreferatem tow. A. Rosenmanna n, t. „Probie ^ 
my zjazdowe”. Po referatach dyskusja. Goście mi- 
le widziani. 


epa 
— WIECZOREK CHANUKOWY. Stowarzyszw 
tie bursy sierót żydowskich przy „Szomer Uma 
nim“ (Podbrzezle 6,) urządza w sobotę dn, 24 bm. _ 
wieczorek chanukowy przy udziałe członków bu: 
sy. Zarząd zaprasza P. T. Pnbliczność do wzięcia 
licznego udziału w tym wieczorku. Pocaąłek ©. 
godz. 5 wiec 3136 


CY 
RĘKAWICZEL Największy wybór skórko 
ae 2 sarnich i skórkowych zagran. do owy 
w wodzie poleca: A. BROSS, Kraków, nl. Florjań 
ska 4t. (Narożnik obok Bramy Florjańskiej). sSer 
= «sv, i 

-— LOKALE (większe i mniejsze) od 1-go stycz- 
nia 1928 r do wynsjęcio. Wiadomość: Skład for 
tepjanów J Weksler, Kraków. Florjanska 25. 


Iepa: 48% 


„NOWE DZIENNIE” sofela %4 X1 1007 - 


penjauen „dia w z świnta 


23 kin cu Berliud, w Zeeseu kało Kónigawyrstenhausen została onogdaj uroczyście otwaria ażiux 
Bza Stacja iskrowa świata. Posiada ona energię 1?Okilowatów, podczas gdy stacja w Daventry ma ty! 


m20 kilowatów. Anteny rozpięte są na dwóch masztach stylowych 210 metrów 


długich. Na ślustracj: 


powyższej widzimy aparaturę stacji, 


Mowa tronowa w parlamencie angielskim 


(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


` Eondyn, 22 12 (1) Z okazji odroczenia parla | tykę europeską. 
mentu wygłosił dziś król Jerzy V mowę trono | 


wę, w której wyraził zadowolenie z powodu 
wzrasiającego wpływu Ligi Narodów na poli- 
RPNE | ORAN —— | 


aia 


Wpływ (ten uwidocznł się 
zwłaszcza na ostatniej sesją rady Ligi. Pa od- 
czytaniu mowy tronowej parlament został od- 


| ruczony do 17 lulego. 


B. bankier cara Mikołaja aresztowany 


w Paryżu za nadużycia 
Rurziiwa kariera Dymitra Rubinsteina. 


(Telegram wlasny „Nowego Dziennika”) 


AViedleń, 22 12 (D) Wedle wiadomości nade- | 
szlych z Paryża, został lam aresztowany b. 
bankier cara Mikołaj Dymitr Rubinstein- 


' Wiedeń, 22 12. PAT, W sprawie aresztuwa- 
mia bankiera Dymitra Rubinstena donoszą 
Bziennikę wiedeńskie, że Rubinstein bawił w 
piewszych latach p o wojnie w Wiedniu i był 
tam wmiieszany w skandal wiedeńskiego ban 
ku centralnego. Rubinstein w czasie wojny od 
grywał wielką rolę w Rosji į pozostawał w ści 
mych stosunkach z Respulinem. Udało mu. sie 
kilka razy otrzymać pozwolenie wyjazdu z Ro 
sji do Szwajcarji į Szwecji, Prawdopodobnem 

że w owym czasie bawił także j w Niem 
ezech pod przybranym nazw'skiem. Po powro 
ee do Rosji został aresztowany pod zarzutem 
porozumienia się z państwami nieprzyjaciel- 


Mowy konflikt warm. Tramyrzyńskiego 


z rządem 
Tym razem o telefony w Sejmie 
(Telefonem od oaszego korespondenta) 


Warszawa, 22 12 (N) Jak w swoim czase 
donieśliśmy, minister poczt Miedzński naka- 
zał zamknięcie w gmachu Sejmu i S:natu te- 
łejonów w poszczególnych klubach. Przeciw 
temu wystąpił z proiesiem marszalek Tromp- 
czyński, powołując się na to, że w myśl kon- 
atytucji, dyspozycje nad  teiefonaug na tere- 
nie Sejmu i Senatu ma tylko marszałek Sej- 
mu albo Senatu. 

W odpowiedzi na to nrnister Miedziński 
wysiał psmo bardzo stanowcze w Kktórem o 
interpretacji marszałka Trąmpczyńskie 
go gdyż min sier poczt á lelegralów nie moze 
być agreniczony w wykonaniu swoich kompe 
teucyj. Minister z całą stanowczoscą Jdmawia 


«s! 


skiemi. Pomiędzy innenę zarzutami mówiono, 
że z polecenia czrowej wręczył bratu jej, wiet 
kiemu księciu Ernestowi Ludwikowi Hesskie 
mu znaczniejszą sumę pieniężną. Dzięki wpły 
wuwi swych przyjaajół udało się Rubinste no 
w uzyskać uwolnienie, W czasie wybuchu re- 
wolucji Kiereńskiego zdołał Rubinstein więk. 
szą część swego majątku uralować. Przybył 
oi: najpierw do Sztokholmu a stamtąd udat 
się do Niemiec i do Austrjg. W Wiedniu był 
początkowo jednym z dyrektorów banku 
„Mercury*. Aby sę oczyścić z zarzutów korup 
wpadł Rubinstein ne pomysł wniesienia prze 
ciwko sobie samemu donies'enia karnego. Na 
podstawie tego dontesienia został aresziowa 
ny. Udało mu się jednak udowodn'ć swoją nie 
winność. Obecnie został ponownie aresztowa. 
ny, 


marszałkowi Senatu jakichkolwiek korapeten 
cyj do kwalif kowania właściwości alho nie- 
właściwości rozporządzeń wydawanych w za- 
k.esie powierzonej mu władzy. 

—— 


Grudniowa sesja komitetu rze- 
czoznawców zakończona 


Marszawa, 22 12 PAT. Grudniowa sesja ko 
misji rzeczoznawców dọ spraw mniejszości na 
rodvowych i województw wschodnich zakoń - 
czyła swe obrady 22 bm, Po wyśliichaniu spra 


'wozdania komisja przysiąpiłg do załatwienia 


szeregu spraw aktualnych. W  sesjż wzięł! 
udział przedstawiciele ministerstwa Spraw zA 
granicznych i min. spraw wewnętrznych Na 
stępna sesja komisji odbędzie się w styczniu 


| roku przyszłego, 


zie | d mia 
Bierwszą. EASi — prezydentem 
parian eniu 


Jak juź wojucsuiiny, przypadia obecnie pręzemira 
w austrjiackięj Radzie związkowej (Bundesrat) -Sty= 
rk, która wydelegowała na to stanowisko działacz 
kę i publicystkę 2 obozu cluześć.spol., p. Olgę Ru- 
del-Zeynek. P. Rudel-Zeynek jest pierwszą kobietą. 
na Świecie, przewodniczącą ciału parlamentarno- 
politycznemu, i 
S 0 
Aresztowanie bandy fałszerzy 
paszportów w Berlinie 


Berlin, 22 12. PAT. „Lokal Anze'ger' donp, 
si że w Berlinie aresztowany został» banda 
zajmująca się podrabianiem paszportów, któ, 
ra ulatw ała nielegalny emigrację do Ameryki. 
obywatełom polskim. Banda sporządzała yle: 
kumenty dla emigrantów polskich, fałszywe 
pozwolena na wjazd do Niemiec. Banda po- 
bierała sumy pieniężne dochodzące do 840 du 
łarów. 

Mrozv f 
(Telegram własny „Nowego Dziennika*y 

Wiedeń, 22 12 (D) W cągu dna dzisiejsze 
go mróz we Wiedniu zelżał nieco. natomiast 
nastał bardzo gwałtowny wiatr północny, kqó 
ry utrudn'a jeszcze przetrzymanie mrozu Fu: 
naj. kanał Dunaju i rzeka Wien zamarzły ‘w 
ciągu dnła dzisiejszego. Rzecz c ekawa, że oko 
lice górskie pod Wiednem nie są zupęłnie na 
wiedzione mrozem, tak np, okolicą Raxu, gdzie 
gdzie zupełnie mrozu niema. 

W Czechach termometr podniósł się o 6-$' 
stopni, W Bulgzrji natomiast mróz zaostrzył 
się. W Sofję zanotowano dziś temperaturę —25 
stopni. 

a Tm - 
Pogrom komunistów w Kantonie 

(Telegram własne Nowego :Dzłennika™ : 

Londyn, 22 12 (L) Wedle wiedomoścj na«. 
deszłych tutaj z Kantonu, egzekucje komuni- 
stów trwają tam nadał. Wszyscy schwytam:* 
komuniści zosta albo rozstrzelani albo wy- 
puszczeni nia wolność, 


Zawiadomienie. 


Wielki wykór 
mainoewszych dziei 


z literatury hebr<Jskie: 2: owshie; 


oryg. ` tłum: czeniach z Wydaw z:ciw: Sztybła”” 
“entrail. Bücher, Kultur-Liga Harz R Löwi. 
421bp *'"ednia poleca 


cęgarnia Judalstyczia $iemek e Trinka 
kzezzów, Galczowsh ego ba lo 
Najdogodn ejsze warunk. spłaty 


Proces rumuńskich pogromczyków 


„NOWY DŻIŻNNIE” sobota m XII 1927 


przed sądem wojennym 
Prof. Cuza zzziada na ławie obrońców zami: st na ławie oskarżonych. 


Bukareszt. 22. 12. PAT. Wczoraj przedpołud 
miem rozpoczął się przed bukareszteńskim są- 
det wojskowym proces przzziwso 9 studean- 
ideom oskarżonym o branie udziału w spustosze 
‘min miast siedmiog”odzkich. Zainteresowanie 
tym procesem wsród pu» czne$ci jest nieza” 
czne. Oskarżeni są pizeważnie bardzo imłedy- 
imi ludźmi Między obrońcami znaśluie się tak 
je przywódca autysemitów prof. Cuza. 

Akt oskarżenia zar.uia oskarżosny:n dopu- 
wzczania się kradzeży i profanzci. Obreńca 
pułk. Rautu wysunął kwestię niekompetencji 
wbecnego sądu do rozstrzygania obecnej spra- 
"wy. domaga się przekazania jej sądom zwy- 
iktym. Tę samą tezę podtrzymują trzej inni © 


brońcy, podkreślając, iż przestępstwa zarzuca- 
ne oskarżony msą natury politycznej. Komisarz 
królewski pułk. Hotineanu w replice swej dona 
gał się odrzucenia wniosku obrony. Z kolei Zło 
żyli oświadczenie prezes związku studentów 
Popesco i prof. Cuza, który zaznaczył, iż soli 
daryzując się z rumuńską młodzieką uniwersy 
tecką (!). Po 4godzinnych naradach sąd uznał 
się za kompetenine”» do prowadzenia sprawy. 

Bukareszt, 22 12 (D) Trybunał przystąpił 
dziś do dalszego przesłuch'wanią okarżonych, 
którzy zgodnie zaprzeczają jakoby brali udział 
w rozruchach. Dziś przesłuchano też p'erw- 
szych świadków. Wyrok zapadnie ka 2 
szczainie w sobotę, 


Łódź podwodna „S.4.* nie daje już 
znaku Życia 


Boston, 22 12 PAT. Akcja prowadzona W 
kierunku uratowania załogi zatopionej łodzi 
podwodnej „S 4“ została dziś podjęta po dwu 


Nurek, który zbł'żył się do ściany łodzj pod- 
wodnej oświadczył, że na sygnały jego nikt 
z wewnątrz łodzi nie dał odpowiedzi, ani ża- 


dniowej przerwie spowodowanej huraganem. | dnego znaku życia. 


Z SALI SADOWEJ 


IAMNESTJA MA ZASTOSOWANIE DO SAMO- 
WOLNEGO ODDALENIA SIĘ. 


Zasadnicze orzeczenie Najw. Tryb. Wojskowego. 
Kapral rezerwy Natan F., wyrokiem sądu wojsko 
wego Sądu okr. Nr. V. w Krakowie z dnia 30 czarw 
ca br. został uznany winnym, że w stycziiu 1921 r. 
samowolnie oddalił się ze szpitala okręg. Ni. VI. wc 
Lwowie i bez zamiaru trwałego uchylania się od 
slużby wojskowej z umysłu, przebywał poza grani 
cami Polski, poczem dopiero ł lipca 1922 zgłosił 
się do olicera ewidencyjnego w Oświęcimiu. Czy 
nem tym dopuścił się oskarżony występku z par. 
64 kkw. tj. występku saniowolnego oddalenia Się. 
Naran F. oskarżony był pierwotnie o występek de- 
zercji z par. 69 kkw., atoli w tym kierunku nastąpi- 
ło nwolnienie, a za samowolne oddalenie się zosiał 
„zasądzonym na karę 2-miesięcznego więzienia. 
Oskarżony wniósł przeciw powołanemu wyrokowi 
zażalenie do Najw. Tryb. Wojskowego. który u- 
wżględnił zażalenie i Natana F. od winy i kary uwoł 
mił, ustalając: 1) że cały artykuł 3 ustawy arnenstyq 
mej z 6 lipca 1923 wymienia między !nnemi prze- 
etępstwami, do których amenstja się nie stosuje, wy 
miępek dezercji I inne uchylanie się od służby woj 
skowej, 2) że występek z par. 64 kkw., którego zo 


Nm w m A MA z A ZZ Z W PORAZ 


stał uznany winnym, oskarżony, Nie może podpa- | 
«dać pod ten przepis art. 3 ustawy zrinnestyjnej, albo | 
wiem dzialanie przestępne z par. 64 kkw., pułeza na | 
czasowem tylko uchyleniu się od obecności w od- : 


dziele lub na stanowisku słuźbowem, a nie przewi- 
duje trwałego uchylenia się, 3) że ustawa amenstyj 
'pa z przestępstw o uchyleniu się od służby wojsko 
wej przewidzianych w kkw. przyjąła tedyn'e dezer 
cje | 4) że przez inne uchylenie się od służby woj- 
skowej wymienione w art. 3. lt. 1. ust. amnest. nale 
2y rozumieć te przestępstwa, które nie są objęte 
wojskowym kodeksem karnym, które zatem popel 
mia osoba cywilna. Tak więc osoby wojskowe któ 
te popełniły dezercję. ti. opuściły swój oddzia! w za 
miarze trwałego uchylenia się od obowiązku stuż- 
by (rar. 69 kkw.), z amenstji korzystać nie moga, 
dobrodziejstwo to zaś Iim przysłuzuje, o ile samo- 
'wolnie oddział swój tylko na czas pewien o- 
puściły. Oskarżonego bronił I zażałenie wniósł adw. 
‘Dr. Gottlieb. 


OOO nai EC" oO i E 


KRONIKA TELEGRAFICZNA 


— (PAT) TAM, GDZIE BYŁY POGROMY... 
W pobliżu stacji Nadasel około Cluj pociąg po 
apieszny, zdążający z Oradeamare zderzył się 
2 pociągiem towarowym. Jedenaście osób od- 
niosło rany. 

— (PAT) LLOYD GEORGE PODRÓŻUJE. 
Lloyd George udał się wczoraj wraz z małżon 
ką, synem. córką i synową do Rio de Janeiro. 
Państwo Lloyd George spędzą święta Bożego 
Narodzenia na Oceanie, a do Londynu powrócą 
około 25 stycznia roku przysziego. 

— (PAT) B. RED. „ABENDU“ NA WOLNO- 
SCL Prezydent Republiki Austrjackiej ułaska- 


. 


| stwa swych rzekomych rekordów 


ZE SPORTU 


ZAWODY HOCKRYOWE WISŁA—WAKKABL 
Juiro w sobołę 24 bm o godz 2 popoł. odbedą się 


ua boisku Makkabi zawody hockcyowe między 
drużynami Wisły i Makkabi. Zawody powyższe 


zapowiadają się interesująco ze względu na to, 
że obie drużyny mają już za soba zwycięskie za 
wody. 

WYCIECZKA NARCIARSKA DO OJCOWA. Dn. 
25 1 26 bm. odbędzie sie staraniem Sekcji sportów 
zunowych ŻKS. Makkabi wycieczka narciarska do 
Ujcowa. Członkowie mający zamiar brać udział 
zechcą zgłosić sie niezwłocznie w lokalu kiubo- 
wym przy ul. Gerirudy 8, bądż też na boisku od 


7—8 wiecz moga się też poroziimieć telei Nr. 
4624. 
WALNE ZGROMADZENIE RKS. „LEGJA* W 


KRAKOWIE odbędzie się w niedzietę 1 stycznia 
1928 r. w lokalu klubu przy ul. Dunajewskiego 5 
III. p. punkt o godz. 930 przed południem. 
MURZYN BROWN, obiecujący bokser, pokona- 
ny został w Paryżu przez Rontisa. 
„LATAJĄCY NAUCZYCIEL“, 
słynnego biegacza szwedzkiego Widego, zamierza 
w Amsterdamie startować na 5000 i 10000 mtr., a 


O Canea maam w a a R D 


jak nazywaja | 


Z GIEŁDY 


Gielda krakowska 


Kraków, 22 12. Akeje niejednolite, Dolar utrzye 
many, 

Akcje: Bank Polski 155, 155 i poł, Malopolskk 
0.21, Żegluga 027, Zieleniewski 2110, Trzebinią 
0.60, Fevi:k 2.50, Parowozy 36, Górka 102, 110, Nie 
mojowssi 245, Azot 157, Elektrownia 55, Krakus 
0.32, Chybie 5.70. 

Zebranie giełdowa zaznaczyło tendencję niejeć 
dnolitą. Bank Małopolski, Chybie i: Niemojowskt 
nieco słabiej. Lekko mocniej notowano Bank Pole 
ski, Żelazo ostatni papier w silnem poszukiwani 
pod koniec zebrania w płaceniu 0.65 bez towaru. 
Górka w dalszym oiągu silnie zwyżkowała i przy, 
nieco większych obrotach zyskała 5 zł na sztuce 
w porównaniu do ostatniego notowania  gieldo», 
wego. Reszta papierów przy drobnych różnicach 
kursowych ut-zymana na wczorajszym poziomie. 
Ruch na ogół niewielki. Obroty słaba. 

Na pogiełdziu tendencja ntrzymana. Płacone: 
Gazy wschodnie 25, Ćmielów 0.27, Nafta Polską 
12 Huta szkła 1.75, 1 4 i pół proc. L zast. Banku 
Krajowego 64 Ruch słaby, obroty minimalne. 

Na rynku walut i dewiz tendencja bez zasadni- 
czych zmian. Usposobienie spokojne. Obroty nie- 
wielkie W Krakowie dolar gotówkowy 3.88—3.88 
i pół, czeki bankowo 8.90 i jedna czwarta do 8.90. 
i trzy czwarte. Warszawa got. 6.87 i trzy czwarte 
do 8.88 i jedna czwarta, czeki 8.90—8.90.45. Lwów 
got. 8.88—3.88 i jedna czwarta, czeki 8.90 i jedna 
czwarta do 8.90 i trzy czwarte. Katowice got. 8.88, 
—8.88 i pół, czeki 8.90—83.90 i pół Bank Polska 
płacił w dalszyn ciągu bez zmiany za dolara go 
tówkowego 8.85, zac zeki na N, Jork BAR 4 


Giałda warszawska 


Warszawa, 22. 12 PAT. Londyn 43.55, 43.64, 43.42 
Nowy Jork 8.89, 8.02, 8.88, Paryż 35.10, 35.19, 35.01, 
Praga 268.41 i pół, 26.48, 26.35, Szwajcarja "172.40, 
172.83, 171.97, Sztokholm 240.65, 241.55, 240,35, Wie 
deń 125.98, 126.29, 125.67. 


Akcje: Bank handi. 12% Bani Polski 155 I pół 
150, Bank przem. Lwów 107, Bank zw. sp. zar. 
88, 88.25, Wysoka 137, Cukier 79.20, 79.50, Węgieł 
108 i pół, Nobel 43.44, Lilpop 40, 40 i pół, Modrze» 
jów 9.10. 9. 9.10, Ostrowieckie 84,85, Pocisk 2.70, 
Rudzki 51.25, 51.75, Ursus 11, 11.25, Starachowice 
64.25, 65.25, 65, Żyrardów 17.25, Haberbusch 163, 
164, Dołarówka 6325, 63.50, 5 proc. koawersyjaa 
06.25, 10 proc. kolejowa 102.50, 103.25, Konwersyj 
ua kolejowa 61 i pół, 8 proc list zast Banku Gosp 
Kraj. 82, 93 h 


Giełda wiedeńska 


Wiedeń, 22 12. PAT. Dewizy 1 waluty, Amston- 
dam 285.69, Berlin 16891, Bruksela 98.81, Buda- 


| jeszt 123.75, Bukareszt 4.36 i jedna czwarta, Lon 


porzucić 1300 m Walka Nurmi, Ritola, Wide, Eck- ` 
lóff, będzie bardzo interesująca. Widocznie unika ' 


się Peltzera i Martina na krótsze nieco dystanse. 

CALIZO, francuski rekordowiec lotniczy, od- 
znaczony krzyżem legji honorowej, wykluczony 
został z legji honorowej za udowodnione fałszer: 
lotniczych na 


| wysokość. 


| 
| 


| 


BERLIN—KAIRO--BERLIN 1400 km jazdę mo- 
torem przeprowadzili Dr. Spohr i Góbelman. 
BREITENSTRAETTER, były mistrz bokserski 


Dienera. 

WYŚCIGI SZESCIODNIOWE NEW JORKU wy- 
grała pura Fred Spencer— Winter. 

TAKŻE GILLIS GRAFSTROEM, najlepszy ły: 


dyn .4349 i pół, Medjolan 37.30, Nowy Jork 706.35, 
Paryż 27.81, Praga 0.92 i siedem ósmych, Ware 
szawa 79.19—79.47, Zurych 136.59 Amerykańskie 
705.10, niemieckie 163.65, angielskie 3443, jugoslo 
wiańskie 12.35, czeskie 20.88, szwajcarskie 136.25, 

Papiery wartościowe: Renta maj. 0.72, Renta łu 
towa 0.615, Ausir. kor. 0.48, Bodenkredit 125, Kre- 
ditanstali 67.10, Hipoteczny 1.05, Północna 11.23, 
Austr. kolej. 29.15, Południowa 11.45. Alpiny 446. 
Krupp 17, Poldihuette 143, Skoda 254.4, Siersza 


1 | 1075. Silesia 0.21, Zieleniewski 16.3 
Niemiec, pokonany został wobec 900 widzów przaz | 


żwiarz Świata w jeździe sztucznej, znajduje się w : 


kolizji ze swym Zw. Szwedzk tak, że jego udział í 


w St. Moritz jest problematyczny. Ciekawe są te 
zatargi ze Związkami we wszystkich krajach naj- 
wybitniejszych gwiazd sportowych. Grafström z0- 
stał zdyskwalifikowany bez przesłuchania. 


wił szereg osób zasądzonych o rozmaite prze 
winienia m. ia. także byłego naczelnego reda 
ktora „Abend“ Aleks. Weissa. 

— (PAT) PRZYSIĘGLI UWALNIAJA. Wczo 
raj zapadł wyrok w procesie przeciw demon- 
strantom. którzy w czasie rozruchów  lipco- 
wych splądrowali lokal policyjny na Rosen- 
steingasse. Wszyscy oskarżeni z wyjątkiem 
iednego zostali przez sąd przysięgiych uvol 
nieni. 


— (PAT) STAN VENIZELOSA *POGOR- i 
SZYŁ SIĘ. Dzienniki donoszą, że stan zdrowia | 


b. prezesa ministrów VWenizciosa wczoraj. zna- 
cznie się pogorszył. Leka:zz zakazali wsze: 
kich wizyt. 


ctiałdz zurychstken 


Zurych, 22. 12 PAT. Paryż 20 35.5, Londyn 2825, 
Nowy Jork 5.17.i jedna <zesnusta, Belgja 72.35. 
Włochy 27.30, Hiszpauja 86.30, Holandja 208 i je 
dna ósma, Berlin 123.60, Wiedeń 7305 „Sztokholm 
139.70, Oslo 137.60, Kopenhaga 138.70, Sofja 374, 
Praga 15.36, Warszawa 57.05, Budapeszt 90.50, Bia 
jogród 9.12, Ateny 6.90, Konstantynopo! 268, Bu- 
kareszt 3%, o 1304,  Bueuos Aires 228. 

z OO AARE- 


Wiedeń zapowiada odwilż 


Wiedeń, 22 12 PAT, Dziś rano temperatura 
wynosiła minus 14 stopni C. Wiedeńska sta- 
cja meteorologiczna zapowiada na dzień ju- 
trzejszy odwilż. 


Rzym, 22 [2 PAT, Dziś w Rzymie wynosiła 
temperatura pius 6.2 stopni powyżej zera. 
a - 8 p: 
— (PAT) WYBUCH W KOPALNI W John- 
sen City (Iilinois) nastąpił nocy ubiegłej wy- 
buch w kopalni węgla. 7 górników zostało zasy 
panych. 3 trupy odnaleziono. 


Str, 12 


DRCENE GGŁOSZENIA | 


TALMUDU uczę, Zgłoszenia do Adm. „N. Dzien- 
mika” pod „N.*. 1514 g 


SAMODZIELNA modriarka potrzebna do firmy: 
Jadwiga Cypes, Kraków, Poselska 20. 


POKOJ umeblowany z osobnem wejściem do wy- 
majęcia: Wawrzyńca 7, III. piętro na lewo, 13282 


ZAKOPANE, pensjonat „Lumieczka”, ul. Kaspru- 
gie 33, kuchnia rytualna, słonecznę pokoje, przyj- 
muje zamówienia: Bernard Graff. 3159x 


MUNDANTKĘ przyjmie kancelarja adwokacka, 
Szewska 21. 3162 x 


( - 05m SAM (. - Ma a 
+ ZAKOPANE, pensjonat „Janosik“, w centrum, ku- 
ichnia rytualna, pod kierunkiem p. I. Kahanego, przed 
tøm Krynica pod „Ryba“, pokoje słoneczne, z calo- 
dzieenem utrzymańem. Zgłoszenia wprost do Za- 
rządu. 3160 x 


ORK ETER Mm. m. | 2 2 

UNIEWAŻNIAM blankiet wekslowy na zł. 100—, 
mięwystawiony, zaopatrzony tylko moim podpisem: 
Chaskial Ofinar, Wiśnicz. 1529 g 


OGŁOSZENIE. 


SIERSZAŃSKIE ZAKŁADY GORNICZE, SP. AKC. 
W SIERSZY., 


Niuiejszom zawiadamiamy P, T. Akcjonarjuszy, 
że w myśl nchwały Walnego Zgromadzenia z dnia 
13 czerwca 1925 r., oraz na podstawie postanowie- 
sa Mansir tw Przemysłu i Handlu oraz Skarbu z 
únia 17 czerwca 1926 r. opublikowanego w „Moni- 
torze Polskim" Nr. 157, z daty Środa, 14 pca 1926 

€. kapital akcyjny Spořki przewalutowany został 
ma zł. 1,500.000— i podzielony ma 30.000 sztuk ak- 
-A każda km. wart. zl. 50—, 

Na tej zasadzie odbędzie stę wymiana dotychcza” 
epwych akcyj markowych (I, II, II, IV i V. emisi), 
każda im. wart. Mkp. 1.000—, na nowe akcje zloto- 
we, każda im. wart. zł. 50—, w stosunku za 10 
(dzięsięć) akcyj markowych 1 (jedna) akcja zloto- 


Przyjmowanie mkcyj markowych do wymłeny 
roapocznie Polski Bank Przemysłowy, Uddział w 
Krakowie, ni, Szewska 1, waględnie pośrednio inne 
Oddzialy togo Banku, oraz Dom bankowy H. Ripper ; 
f Bka w Krakowie, Rynek główny 17, od dnia 20-go 
grudnia b. r. Wydawanie akcyj złotowych uskute- 
czmiać będą te banki od dnia 16 stycznia 1928 r. do 
Gata 29 lutego 1928 r. Nae wymienione do dnie 29 lu- 
tego 1928 r. akcje złoiowe zostaną zdeponowane na 
koszt i niebezpieczeństwo właścicieli — akcjonarju- 
szy w Polskim Banku Przemysłowym, w Oddziale 
w Krakowie 

Do wymiany przedkładać należy akcje markowe 
wraz z arkuszem kuponowym, obejmującym talon 
i resztę nieodciętych kuponów, Wzamian wydane 
będą nowe akcje złotowe wraz z arkuszem kupo- 
owym, obejmującym 20 kuponów Nr. 21 za rok 
1927, do Nr. 40 za rok 1946, uraz talon. Akcje mar- 
kowe wraz z arkuszamą kuponowymi należy przed- 
kładać lub nadsyłać do wymiany wyżej wyszcze- 
zólnionym bankom ż konsyznacją, zawierającą Imię 
4 nazwisko wymieniającego, miejsce zamieszkania, 
Rość sztuk akcyj, z podaniem numerów w porządku 
srytmetycznym, dokładny adres, pod iakien malą 
być wysłane w zamian nowe akcje złotowe, oraz 
oświadczenie przyjęcia przez wymienialącego wszeł 
kłói odpowiedzialności za przedłożote akcie marko- 
we i zobowiązanie złożenia wymienionym bankom 
innych akcyj prawdziwych w razie, gdyby między 
przedlożonemi akcjami markowemi znajdowały się 
gkcje zamortyzowane lub nieautentyczne. 

Akcje mogą być podjęte albo osobiście, albo na 
Żądasie akcjowarjusza będą wysyłane pocztą, fran- 
ko, jako przesyłka wartościowa, jednak na ryzyko 
wyrmieniającega. 

Wymientające banki udzielają bezpłatnie wszel- 
kich wskazówek, dotyczących wymiany akcyj, oraz 
wydają względnie przesyłają formularze komsygna- 
ci. RADA ZAWIADOWCZA. 

Kraków, dnia 16 grudnia 1927 z, 


i karfekcię dz: edęcą | 


dla chłopców i dziewczynek co lat 12 wykonui 
tanio i bardzo gustov nie Ggnizke Pracy, Kra- 
ków, ui. M. koła, sia L. 9,18. R. - /amówien + 
przyjmuje się od 11- 1 przedpot. Zamowienia 
a prowincji uskuiecznić można bez mierzen a Wi 


Wydawca: 


1526 2 ; 


Za Spółkę Wyd. „Nowy Dziennik”: Zygmunt Hochwald -- Reaakior naczelny: Dr. 


Ike Gr mepghene 
Lid. London 


or. Reprozent. na Folskę: | 


„dzet WEKSLER 


Rok założenia 1901. 


„IS Master's Vaite 


E ie trzy słowa oznaczają zą catei 
£ kuli ziemskiej szezyt tech DiCZNE. 
doskonaieści ìi precyzyjności gra- 


mofoBów i płyt Światowej sow p 
artei — Paderewski, reier, WARSZĄWA 
l Heifsix, Ca nso, Fleta, apir, ik 2. 
Ruffo, Battistisi, Bosenbiati, Maram SEANS 
e i E a | inni są wy. KRAKOW 
e wyisvej mar 
R a Floriańska L. 28. 
Ostatnie szlagiery taneczna LWOW 


20 000 płyt na składzie Demonstr Rak PAŃ. kupna. Sykstuska t. 2. 


duży wybór HRECIa PARxaPINSCY 
tanio 2940 Kraków, Sławkowska 14. Tol. 2534 


Łyżwy, Narty, Sanki 


Stowarzyszenie l. Bursa rękedzialnicza 
przy ul. Krzskowshkiej rozpisuje 


KONKURS NA FPOSACĘ KIEROWNIKA 


Podania udokumentowane wnosić rależy ta ręce 
wiceprezesowej Stow., p. Scneukerowej, uł. Bont 
traterska 3, do dnia 3 stycznia 1923 r. włącznie. 

Kandydat winien się wykazaś: 

1) dwuletnią pracą w dziedzinie opieki społecznej. 
względnie praktyką pedagogiczną: 

2) że nie przekroczył 35 roku życia. 
3158 ch 

W Krakowie, w grudniu 1927 r, 


ADMINISTRACJĘ DOMOW 


za skromnem wynagrodzeniem, przyj- 
muje znawca spraw mieszkaniowych, 
prawnik i właściciel realności 8168z 
Zgłosz. pod „Emzet* do Admin. N. Dz. 


DYWANY „SMYRNAPERS*" 


3161 gotowe i na zamówienia 
Godziszewska, Kraków, Filjzerska 5. 


ELIKSIR NA LOKI 


i fale „idęał*, utrwala onduiację, skręca 
włosy Ę sioki ı fale czyni fryzurę piękną 
i ea nie niszczy włosów. 
Cena a Ta son Zł 7- waz z przesyłką 


Przetargi publiczne. 


Magistrat miasta Mysłowice ogłasza publiczny 
przetarg na: 1) roboty ziemne, murarskie i żelbeto- 
nowe, związane z budową dołu biologicznego (od- 
czyszczającego); 2) wewnętrzne urządzenie męcha= 
niczne w rzeźni podręcznej; 3) wewnętrzne arzą- 
dzenie bucht dła świń i krów w hali kontumacyjnej 
(roboty ślusarskie); 4) budowę komina fabryczne» 
go; 5) roboty blacharskie i dekatskie przy hali dla 
bydła, na terenie Nowej Centralnej Targowicy w 
Mysłowicach. 

Termin złożenia ofert: ad 1) dnia $ stycznia 1928 
roku; ad 2) dnia 3 styczmia 1928 r.; ad 3) dnia 28 
grudma 1927 r.; ad 4) i 5) dnia 21 grudnia 1927 r, 

Bliższych jmformacyj udziela Urząd Budowlany, 
w godzinach urzędowych, gdzie również można na- 
być ślepe kosztorysy | oglądać dotyczące rysunki. 


WYDZIAŁ. 


Rozpisanie przetargu publicznego na sprzedaż 
makulatury w ilości około 22.080 kg. i tłaczków ! 
szklanych w flości około 22.000 kg. do Dyrekcji Ko- í 
leji Państwowych w Krakowie. 

Termin składania ofert do dnia 10 stycznia 1928, | 

Bliższe szczegóły przetargu, jak równięż warnnk! . 
przetargu otrzymać można w Wydziale Zasobów ! 
Dyrekcji Koleji Państwowych w Krakowie, bezpor | 
średnio lub pocztą za nadesłaniem kwoty 1 ZŁ za 
warunki przetargowe ł znaczków pocztowych ma 
25 gr. na porto. 


Dyrekcja Państwowego Monopolu Spirytusowego 
ogłasza przetarg aa wyłaczną dostawę butelek uży- 
wanych po wyrcbach monopolowych na okres cza” 
su od 1 lutego 1928 do 31 styczma 1929 r. 

Bliższych informacyj udziela Wydział V. Gospo- 
darczy D. P, M. S. w Warszawie, Leszno Nr. i, 
oraz Oddziały D. P. M. S. przy izbach Skarbowych, 
gdzie są do przejrzenia warunki umowy oraz prze- 
pisy z dnia 9 stycznia 1026 roku |., 559/V. d., co do 
jakości i wymiarów butelek. 


Termin składania ofert upływa dnia 5 stycznia 
1928 r. 


Nadesziy newe fasony 


na płaszcze l suknie damskie 
do Pracowni Ogniska Pracy, Kraków, 


ulica Mikołajska 9, II. p. 
Zamówienia przy,muje się między godz. a 1 A 


REOLA PRASOWY —, PRESSE-REVUE 


wydzwany priez Cenire'ne Biuro O:ganizaciji Sicksklej 
Londyn W. C. 1. 77 Great Russalstreet. 


E „Presze-REvua** wychodzi co tydzień „„Presse-Rewue;, jest wiernem zwier- 
w niemieckim języ ku i zawiera szczegó- oiadtem opiuji publicznej ruchu sjon. 


Zagraniczne nnjnowsze aparity 1ęc'ne 
do samomasążu twar.y i całego cała. 
Żąda'cie prospek ów. — Konto P. K. O. Nr. 20% a 


D/4. Lakor, Bydecszcz 


3806€ x uł. Gezńska l., 1: 1. 


Fortepiany Pianina 
Mena SMOL ARSKA 


SZEWSKA L. 9 


496 x 
DOGODNE RATY 


MAAAAAAARAAAAAAŁAŁ 


KRAKOW TEL. 4363 


towe wyciągi z prasy sjonistycznej całego RO dostarcza 0 rego 
świ 2 i ater,ału mîormacyjnego każder w- 
swiiis, Aa re TA estyn. teresującemu się poważnie rucben: > un. 


Prenumerata na rok 1928 wynosi 10 szylingów angielskich. — Wcześniej zama- 
s 'ającym będą dostarczone bezpłaine numery, które ukażą się do 1 stycznia 1928 r. 
Przekazy pieniężne uprusza się na powyższy adres. 


RA CÓW OE ZAJE 


Wilhelm Berkelhammer. e 


K aktor odpowiedzialny: Zygiryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikąwa, Kraków, Orzeszkowej 7, pod sarządem Maksymiliana Feldmana 


